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DZIENNIKI 
NARODOWY

w e z y ta  k r ó l a  k a r o l a  w
Ĵ oądynle jest niewątpliwie z punktu 
•Ważenia problemów Europy połud­
niowo-wschodniej wydarzeniem waż 
Riem i ważnem. Przychodzi ona do 
■Kotku w chwili, kiedy uwaga Ru- 
™unji koncentruje się przedewszy- 
»tbiem na zagadnieniach zagranicz­
nych. Zmiana granic Czechosłowacji 
Die mogła przecież pozostać bez 
jJTwywu na politykę państw z ni  ̂
: .ZP°średnio sąsiadujących -

Szkoły zamknięte dla
Miliardowa kontrybucja — Bez lekarzy

D rakońskie zarządzen ia rządu] Szczegóły rozporządzeń wyko- 
Rzeszy N iem ieckiej wobec Ży- naw czych do dekretu  Goeringa 
dów, w ydane po pogrom ie, któ-|nie są jeszcze znane, a le  należy 
rego fa le  przeszły przez m iasta ; przypuszczać, że nastąpi poprostu 
n iem ieck ie w ubiegłe dni, stano- przepisanie siódmej części z kont 
w ią  dotychczas przedm iot powsze bankowych Żydów na rzecz skar- 
chnęgo zain teresow an ia na całym  ! bu Rzeszy, zaś eo się tyczy do- 
św iecie. I mów' i gruntów, to wymierzona

u f .  Depesze z B erlina, k tóre po-i będzie osobna danina, 
geh  mówi si? już dzfsiaj ’ zupełnie n iżej dajem y, d a ją  zarys tych za-, Zarządzenia te dotkną 400 000 
^yraznie. Nie jest też 1 nie moż.e rządzeń i sy tu ac ji Żydów niemieCj Żydów S tare j Rzeszy i дОО.Ш.Ш 
“Ус uważanA та t»r7vnfl.(ikn. i i  iM.Ta^o<>rs7ucł. Żvdów w A ustrji. W  b lisk ie j

przyszłości Żydzi będą m ogli w 
Niemczech czerpać dochód w yłą­
cznie z domów, gruntów  i z od­
setek od papierów' procentowych.

N iew ielk iej ilości Żydów' udzie­
lone będzie zezwolenie na prowa 
dzenie hand lu  detalicznego

sąsiadujących — tak,
« ш в  mogło pozostać na nią bez j 
"P»ywu powiększenie terytorjum 
węgierskiego oraz niewątpliwie 
*w»ększony dynamizm węgierski.
‘ -wnunja zainteresowana jest też 
®czywiście i w sposób najbardziej 
bezpośredni w ożywieniu postulatów
Rewindykacyjnych Bułgarji, o któ- 
fych mówi się już dzisiaj zupełnie 
"Утааше. Nie jest też 1 nie może 
"Ус uważane za rzecz przypadku, iż k jch, o św ietla jąc  przedewszyst-

Ä S  ï icm- '" асгеГ , " • * -doskonale zdający sobie sprawę z zonoj przez iz*id nicmiecki na ca 
^■«ej powagi sytuacji — do Londy- łą ludność żydowską.

, W drodze 
4 ®  Karol

powrotnej z Londynu
«roi Karol ma — według ostatnich 

'iWlomości — zatrzymać się na 
. °tko w Berlinie. Jeżeli wiadomość

Kontrybucja
BERLIN. 14.11. Kontrybucja w 

sumie miljarda marek, wedługkrótko w Berlinie. Jeżeli wiadomość sumie miljarda marek, według dzenie handlu detalicznego i rze- 
® Potwierdzi eię, byłoby to dowo- I tutejszych obliczeń, obeiąży jedną m iosla w ram ach ghett, które 
e11», iż w niewątpliwie ciężkiej sy- ! siódmą całego majątku Żydów prawdopodobnie będą utworzone.

ни*.! ^ ---- - --------- -- - ~~ I nJemieckichi ! Najtrudniejszą jest sytuacja Ży
W edług obliczeń niektórych ; dów — urzędników i wolnych za 

rwU^ranych^EuropyrJest kontrybucja stanowić będzie po-jwodów. Będą oni musieli popro-

oftecaej chce ki 
pntewać się dokładnie w nastrojach 

*anaiarach najważniejszych dzisiaj 
to t* biotycznych Europy. Jest kontrybucja stanowić będą 
rtL bardziej zrozumiale, iż przy Iowę całego mienia Żydó 
"«Słejszym kierunku nawskroś „dy- т ;Р(.ь:Рь ^mleznej« ekspansji Niemiec — mieckich.
:3 m?nia Hiależc się musi w orbicie ” *■—  —"
J6J bezpośredniego oddziaływania.

iw nie- stu ż y ć  ze wsparć i datków pozo] szp italu  gm iny żydow sk iej w Ber- 
stałego żydostwa. ■ lin ie  n iem a an i jednego lekarza .

Żydów
i żywności
Podobną jest sy tu ac ja  w k lin i­
kach  p ryw atnych  żydow skich  i 
na prow incji.

Los dzieci
W  Caputt, n iedaleko  Poczda­

mu, zam knięto schronisko  ̂ d la  
dzieci żydow skich . Sio dzieci ży­
dowskich, wśród nieb także sie­
roty, oraz dzieci, któryeh rodzi­
ce przebywają poza Niemcami, 
pozostawiono na łasce losu. Licz­
ne dzieci udały się pieszo do Pocz 
dam u szukać schron ien ia w p ry ­
w atnych  m ieszkan iach  żydow­
skich . Podobnie było w  Lehnitz, 
gdzie z m iejscowego domu d la 
dzieci i m łodzieży wyrzucono na 
u licę w szystk ich  pensjonarjuszy .

Żywność i szkoty
Na 90 proc. k aw iarń  i restau- 

ra cy j w B erlin ie  ukazały  się 
dziś w yw ieszk i: „Żydzi nie pożą­
dan i” . Żydzi pozbawieni są moż-

o ...... j  — ----  oości nabywania żywności w
lin ie  n iem a an i jednego lekarza , miejscach publicznych.

! Z nakazu  władz szko lnych za-

W  kołach żydowskich obaw ia ją 
się. że nie jest to jeszcze koniec 
zarządzeń antyżydow skich .

Aresztowania
Bardziej, niż konfiskatę mająt­

ków Żydzi niemieccy odczuwają 
obecnie masowre aresztowania.

J a k  sądzą, aresztowania na te­
renie całej Rzeszy objęły 35 do 50 
tysięcy osób. W  ciągu  dn ia dzi­
siejszego aresztow an ia były kon­
tynuowane.
" Policja zam knęła w B erlin ie  

b iura gm iny żydow skiej, k tóra 
nie funkcjonuje.

Sytuacja w szpitalach żydow­
skich jest rozpaczliwa. Niema 
lekarzy. Prawie wszyscy lekarze, 
mający prawo praktykowania są 
aresztowani. W  głównym  szp ita­
lu  gm iny żydow sk iej w  Berlinie, 
obsługującym  k ilk ase t chorych, 
je s t  zaledw ie k ilk u  lekarzy . W
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Zmierzch 
życia ułatwionego , T0KJ0> ил1

C h w i l a  n i e  n a d e s z ł a
Nota Japońska o żegludze rzecznej

^ ^ k r e t v  f f o s n o d a r c z e  r z ą d u  sterstwa spraw zagranicznych dono- y  g o s p o a n r e z e  r z i jo u  g. ^  rząd japoński w nocie( wrę.
francuskiego Iczonej trzem ambasadorom w To-

(Patrx. art. wutępnr na etr. 3 -e j) ., k jo, stwierdził, iż „chwila urucho- 
'*** mienia żeglugi handlowej na Yang-

tse jeszcze nie nadeszła“. Powodem 
^  decyzji są przedewszystkiem nie 

*’^ * * 0  inf 0  ( a & v£-Ж j f  L äУ  usunięte jeszcze zapory chińskie na

f o r m a c j a  rzece pod Kiangyin>
* * * ! * • •  G t a t ß n e s t a
Z k 5{ Związku Młodej Polski 

ponosi jedna z agency j, że m jr. 
a *lnat, szef ZMP powołał do ży*

Komunikat mini- j Po drugie operacje wojskowe, to­
czące się w okolicach Hankou, zmu­
szają władze japońskie do ograniczę 
nia żeglugi pomiędzy Szanghajem 
a  Hankou jedynie do potrzeb woj­
skowych.

Po trzecie walki z partyzantami

niebezpieczeństwo napotkania min 
pływających.

Po piąte władze japońskie zajęte 
oczyszczaniem rzeki od min, będą 
musiały pracę tę prowadzić jeszcze 
przez pewien dłuższy czas.

Jak  słychać, każda z trzech odpo-
chińskimi toczą się najczęściej po | wiedzi japońskich zredagowana była 
obu brzegach Yangtse. w innej formie, zawierając przyto-

Po czwarte na rzece istnieje duże I czone 5 punktów.

Z c s e B n y c h  r& fk o w ea ń  o  k o t o n j a c h
cia --------------- r ” ------ ~r. ~i PARYŻ. 14.11. — Min. Donuei,ową organizację młodziezy przyjmując przewodniczącego komi-
oń D* r^ talowy ch D ruiyn”- M a sji spraw zagranicznych Izby Depu­
te  składać się z bardziej zaufa- towanych Mistlera, oświadczył, że 

®ych członków ZMP i będą mia- między Francją i Niemcami nie są 
4  celu scementowanie orga-1 prowadzone obecni® żadne rokowa- 
^izacji. ! nia w sprawie kolonij, jak również

Wśród szerszych kół młodzie- 
zy pomysł powołania do życia 
»»Stalowych Drużyn” wywołuje
Niezadowolenie, gdyż dopatrują

w tem dalszego naśladownic- 
wzorów niemieckich, (Stahl- 

^ In). które wśród narodowo u- 
*Posobionej młodzieży nie znaj- 

sympatji.

Ponownie na 7 lat
^Oïetona—prezydentem

KOWNO, 14 .1 1 . Prezydent Smeto- 
Wybrany został ponownie, na o- 
s 7 lat prezydentem Iitwy.

KOWNO, 14Д1. Dziś odbyły Mę

Oświadczenie ministra Bonnet’a
14.11. — Min. Bonnet, rozmów w te j sprawie.

W czasie konferencji z p. Mistle- 
rem ustalono zwołanie komisji 
spraw zagranicznych. Posiedzenie 
komisji spraw zagranicznych zwo­
łano na 30 b. m. już po wyjeździe

„ ____ _ ______  premjera Chamberlaina i min. Hali-
jest projektowane naw iązaniefaxa z tem, że min. Bonnet " '’zieli

pełnych informacyj na temat prze­
biegu rozmów francusko - brytyj­
skich.

Natomiast przewodniczący komisji 
spraw zagranicznych Mistier 20-go 
b. m., t. j. przed wizytą angielską, 
zwołać ma jedynie zebranie infor­
macyjne bez udziału min. Bonnet.

broniono nauki Starego Testamen 
tu w' szkołach.

BERLIN. 14.11. M inister Rze­
szy i Prus wydał zarządzenie, 
przesłane telegraficznie rektorom  
wszystkich niemieckich szkół wyż 
szych, na mocy którego udział 
studentów' — Żydów w ćwicze­
niach i wykładach, jak i wstęp do 
gmachów szkół wyższych jest za­
kazany.

Projekt ustawy, opracow yw a­
nej przez Rząd Rzeszy, przewidu­
je całkowity zakaz uczęszczania 
Żydów na wyższe uczelnie nie­
mieckie.

Samobójstwa 
LONDYN. 14.11. W  kołach do­

brze po inform ow anych sądzą, że 
liczba popełnionych w ciągu o- 
statnich trzech dni samobójstw' 
wśród Żydów przekracza rozmia­
rami masowe samobójstwa w Au­
strji z okresu po Anscfalussie.

Danych ścisłych n ie sposób u- 
zyskać, liczby szacunkowe są 
wręcz fantastyczne.

B 3 m m  f M O t f #  p o c i e s z e w i s i

0  nowym Senacie, poezji wyborczej i wojnie Kobiet na prowincji

---- wybranych w dniu 4 listopa-
й ' K^dydatura obecnego prezy- 
dyną! AntonieS° Smetony była je-

l lR 03^  on wybrany na dalsze 7 lat 
głosami przy dwóch powstrzy- 

^  0(1 glosowania. Prezy- 
gnirił% et°D* przysięgę 12-go

N azw iska 64 senatorów  z w y- • 
boru są znane i om aw iane w pra- j 
sie na w szystk ie strony i n a ; 
w szystk ie  boki.

Ten jest napraw iaczem , ów 
czystym  ozoniarzem , tam ten k ró t­
ko państwowcem  z grom ady tych, 
k tó rzy w yzn a ją  najm odniejszą 
d z is ia j w iarę  „państw a upaństw o-i 
w'ionego” , a  jeszcze inny — dz ia­
łaczem w ie jsk im  z przeszłością, 
n iekoniecznie „kadzicliłopem ”, , 
chociaż m iłu jącym  zarówno k a - ’ 
dzidło, ja k  i m andat do parlam en  
tu.

W szystk ie te rozw ażan ia i opi­
sy mogą natu ra ln ie  in teresow ać i 
zac iekaw iać , podobnie, ja k  np.

owa gra głośnych nazwisk wśród 
nowych senatorów. Na liśc ie  w y ­
branych znajdują się m. in. tak  
popularne i znane w kraju nazw i 
ska, jak Bartlowa, Rataj, ks. Ra­
dziwiłł. Rzecz cała w tem, że głoś 
ne te nazw’iska  nie należą do wła 
ściw ych ludzi.

W ybrana we Lw ow ie senator- 
ka, p. Marja Bartlowa, jest żo­
ną urzędnika Prokuratorji Gene­
ralnej i poza wspólnotą n azw i­
ska  nie ma podobno nic wspól­
nego z rodziną b. p rem jera, prof. 
K azim ierza B artla .

W  w'ojewôdztwie b iałostockiem  
uzyskał m andat senatorsk i le ­
karz , p. Ja a  Rataj, członek Ozo­

nu. Nie ma on eczywiście nic 
wspólnego z b. marszałkiem 
Sejmu, p. Maciejem Ratajem, pre 
zesęm NKW Stronnictwa Ludo­
wego. Białostocki senator, p. Jan  
R ataj, n ie należy do rodziny p. 
M acieja R ata ja , chociaż nosi to 
samo nazw isko.

W  k ieleck iem  województw ie, 
w yb rany został senatorem  Krzy­
sztof ks. Radziwiłł. Rodzina k s ią ­
żęca ta sam a, l in ja  inna, m niej 
znana, m niej bogata i m niej 
wpływowa, an iżeli ta  odnoga h i­
storycznego rodu, którą reprezen 
tu je  Janusz ks. Radziwiłł, przez 
12 la t pom ajow ych g ra ją cy  wybit 
ną ro lę w reżim ie.

Nazwiska te same, ale ludzie 
inni, i wartości inne. W yjaśn ie ­
n ie te j strony wryborów senac­
k ich  było konieczne.

Pozałem senackie w ybory e li­
ta rne były oczyw istym  „biegiem  
pocieszenia” dla wielu działaczy 
i polityków' ozonowych, którzy 
przepad li w  w yborach sejm o­
wych. Dużo nap raw iaczy zyskało 
na tym  „biegu nadziei” , e lekto­
row ie, stanow iący „elitę e lity  o- 
k aza li się ran ie j skłonnym i do nie 
spodzianek, bardzie j podatnym i 
d la ustalonego porządku, an iżeli 
m asy wyborców  sejm owych.

(Dalsey ciąg na »tr £-ej)»

f o m ś i !  C ia s tk a  „ Z a o b a ü s k i e ”  o d  F e l i k s a  T E N S Z E Ü T A



®wa b ieg i p o c ieszen ia
(Dokończenie же sir. i-ej)

•Inż sam skład pcrsonalnv ko- 
Jegjów doktorskich musiał w tej 
mierze budzić całkowitą „pew­
ność i zaufanie”. Na 3033 elekto-

iT e z ld ió w  „ î m  marSZałk6wl 1 » " « k o s z u je ” si* w ierszam i, nie i prezyrijow  obu Izb. znanem i w W arszaw ie.
ków i t r ? ^ y "L  e  j tOSU" :  W yborczy poeta śląsk i tak  npKow i przy obecnej o rdynac ji p rzem aw ia:

Rzućmy waśnie, kłótnie, sporv, 
Idźmy wszyscy na wybory.
Albo:

Kraj swój łobuz taki zdradza,
Co głosować ei odradza.
Inaczej:

Kio bojkotowych podszeptów słucha 
Ten człowiekiem małego jest ducha 
No i w reszcie:

Jeśliś nie jest durny,
Wrzuć swój glos do urny.
Przytoczona „poezja” św iadczy 

».wj, puuiucso je j 7.na- dostatecznie o je j wzlocie na wy- 
czenie w społeczeństwie, wpły-1 . wyborcze w województw ie 

senatorów nąć dodatnio na je j  poziom. M o -!^ ą sk*em -łfIL n  nSn I ■ 1 r . . .  .

IÓ745WuĈ d n ik PńańStWiC ,byi° - aŻ PraW° P‘ Prezydenta do nomina-1 
L Z v l T ‘d n i ï ,6W’. pr° fesorow’ CJ' 32 senatorów staje się praw-

ь -b ie g i™  £ ,c ie ,£ „ iâ ”
Avir >n tnt zatem  nikogo dzi- dla samego parlamentu, dla jego 

. - aka właśnie „ e lila  e lity ” i składu personalnego i iego walo-
w S ” w v k K tną d°  ”napra i r6w us‘a^edawczych. Jeśli wV- 

. J W w-vborach ! bory senackie stały się biegiem 
/ o i T ' I r  Gł°  członkowie O-j pocieszenia” dla szeregu kandy- 

orzy przepadli w urnach dałów, którzy przepadli do Sei- 
dekto^HH - T  na kartkach (mu, to lista nominałów może 
m tu członkowie Se- zmienić wydatnie oblieze i skład
politycznej widowni^111 ” « na i senackiej, podnieść je j zna 1 

Niedzielne wybory

Całkiem nieoczekiwanie krakow­
skie kolegjunl elektorskie wybra-

rł*»K- foi,» t s v  . .. . i uuuain io  na lej poziom. Mo
s p o d z ia n k ę .^ ó r e ^ n a  Imie 'iest ' Ш° ^  być swoiście Pojętym „bie- . W yborcy śląscy interesował. 
Senator dr K n Z u  n  i Wiem pocieszenia”, budzącym S1(2 (poza wierszami) także fan- 

. va/.imierz Duch . zwiększone zaufanie do nowego »«styczną wojną kobiet na Sląs 
parlamentu. „ ku, jaka rozgorzała przed wybo

ło senatorem m i, г  " f  MSta nominałów senackich rami do Sejmu. Na przedwvbor- 
Kazimierza Dnchn którv rin do prerogatyw P. Prezyden czym wiecu kobiet w Chorzowie
nich czasów do О-чип, ni« i trudno jest tu zatem snuć per- kandydatka do Sejmu, ozoniarka
* .l i ^ r o m Ä Uob"; ^ . S a 7 Ct d0m^  5 W ? " ™ * -  Г ь -  Л *  KUjaWSka’ Z grzew aładowvm mvśl «- „ • ą nia- Z tem w|Çkszem zaintereso- kobiety, aby na mą tłumnie gło-

S ,  '  i :  т и п е ,  w.itiipm społoczrf.«l,vo „cz,.k i. « » * » *  bo „ la t ic  je s t życzenie

bardzo długo (podobno aż siedem nominacji.  ̂ z  cięzkiem. zarzutami i w o-
godzin), głosowano dwukrotnie i , * strej formie wystąpiła na wiecu

\N ybory senackie zamknęły przeciw p. Kujawskiej znana na
faktycznie okres wyborczy do Śląsku działaczka sanacyjna, p.
parlamentu. Jest więc już ostat- Niepokojezycka.
nia chwila, aby przypomnieć coś, Pod wrażeniem tych słów p.
co w krótkim czasie nie będzie dr. Kujawska zemdlała. Na sali
nas już wcale interesowało, a co powstał nieprawdopodobny harmi
jednak zasługuje na to, aby nie der i tumult, w rezultacie które-

. było przemilczane. go zemdlała p. Niepokojczycka.
le zdawać się może, że senator I i a r.-vka »g 'tncy jw j poezji wy- Niewiadomo naturalnie, czy to
Dncli jest zbyt wielkim indyw i- , CZCJ f na.,azła naśladownictwo zemdlenie było rzeczywiste, czy
dnałistą i zbyt doświadczonym ! ! ‘a Provyin c ji .  Zwłaszcza na Sląs- też „robione”, bo o to w świecie
parlamentarzysta. ahv t r o m b i t ' _u P0CC1 ozoniarze poszli śla ..........................

a za kulisami targowano się. u- 
kładano, zawierano pakty.

W  rezultacie dr. Diuh w ybra­
ny został senatorem, a równo­
cześnie puszczono w obieg infor­
mację, jakoby zglosîl ou ргк.-sta- 
pienie do Ozonu. Niebawem do­
wiemy się, jak jesl naprawdę, a-

Z ostatniej chwili

Masowe aresztowania Żydói
Mężczyźni w wieku 15— 60 lat w więzieniach i obozs

BERLIN. 14.11. Tel. w łasny. Ze 
w szystkich prow incyj donoszą o 
masowych aresztowaniach męż­
czyzn Żydów w wieku od 16 do 
00 lat.

W e A\ rocław iu aresztow anych  
jest 16.000 osób. Pozatem  o a re ­
sztowaniach donoszą

Aresztowani są umieszczani 
w ięz ien iach  i w  obozach konc( 
tracy jn ych .

Przed konsu latam i angielsk 
i am erykań sk im  w Berlinie r 
g ryw a ją  się rozpaczliw e sceny.

W  W iedniu w ydano zakaz * 
jazdu Żydów z gran ic  państ1. z  W iednia, -----------„ e . _  r _-

I-rankfurtu, H am burga, K o lo n ji ja  tym , którzy p rzybyli na 
M annheimu, H annoweru, D ort-1 nisko, odebrano paszporty, 
m undu i Karlsruhe.

Dom wyleciał w powietrze
K ilkanaście osób pod gruzam i

nad wydobyciem czterech, zb 
dujących się jeszcze pod grtf 
mi osób.

Dwa sąsiedn ie dom y ewak' 
wano ze względu na bezp 
czeństwo ich m ieszkańców.

K atastrofę wywołała jedna i 
katorek  domu, która otwor^ 
kurek  gazow y w celach samob

OFFENBACH n.Menem. 14.11. 
W  poniedziałek rano nastąpiła w 
jednym z tutejszych domów nie­
zwykle silna eksplozja gazu. 
Część domu runęła z ogłuszają­
cym hukiem, grzebiąc kilkanaście 
osób pod gruzami.

Dotychczas zdołano wydobyć je 
dną osobę, zabitą, a kilka ciężko
rannych. Straż pożarna pracu je czych.

Zam&eMąg s e m t o r é » 9
Ma pierwszem miejscu—urzędnicy

Z pośród 64 wybranych przez ko 
leg ja senatorów największą grupę 
stanowią, podobnie jak  w .poprzed­
nim Senacie, urzędnicy i oficerowie. 
Jest ich obecnie 15 (w Senacie po­
przednim — 18), a  mianowicie mi­
nistrów 1 (2), ministrów pełnomoc­
nych 1 (0 ), urzędników 5 (4 ), sę­
dziów 2 (0 ), oficerów służby czyn-

parlamentarzystą, aby godził się , Pocc! ozoniarze poszli śla- n iew ieścim  jest przecież nie tru -|neJ 0 (2 ) , oficerów w st. sp. 5 (7),
na zatratę sw o body 'dz ia łan ia . ‘ I - m istrzów ” stołecznych i u- dno. Owe „zem dlen ia” znanveh I notarjuszy 1 (1)

w raczyli wyborców do Sejmu afiszo na Śląsku działaczek i ów bała
wemi wierszykami, które do dziś śliwy wiec kobiet w Chorzowie

/• I Г1 i rs _  ______  1 Г r  1 • A .

Pojawienie się dr. Ducha . 
parlamencie jest zjawiskiem ko 
rzystnem i za takie musi być o- 
no uznane przez wszystkich, któ 
rzv przywiązują wagę do dz 
reformy ordynacji wyborczej. P.

dnia w idn ie ją  na m urach Kato- kursu je  po Ś ląsku w praw dzie i 
i/.nane przez w szystk ich , któ-1 ^ 10 \ 1П°УСЬ m iast województwa w legendzie, 
przywiązują wagę do dzieła ^ k i e g o .  R ejestru jem y tę śląską  wojnę
r in v  npH vnanii ------- .- r> i Ludność m iejscowa nie zw raca kobiet na zam knięcie parlam en-

już na tę „poezję” wyborczą ża- tarnego okresu wyborczego nasenator Duch jest zdecydowanym K " ż na lę vpoezj ę" '"'-vl 
zwolennikiem reformy ordynacji! nwagi, ale za lo 
i flnnncTATA>>;n , '.t.* i. “ sta io ziiciokawinnv пгурsta je  zaciekaw iony przed m uram i

TOKJO, 14.11. Agencja Domei do 
nosi, że ponowne zorganizowanie o- 
poru Chińczyków nie wydaje się mo 
żliwe z następujących powodów:

1) bardzo ciężkich strat wojsk 
chińskich po walkach o Hankou, 
2) stra ty  40 proc. broni i amunicji,

i dopuszczenia szerokich rzesz 
do politycznego współdziałania w 
życiu  państwowem.

W Sejmie rozwiązanym zamie­
rzał dr. Duch zgłosić projekt zmia 
ny ordynacji wyborczej do Sejmu 
i do Senatu. Pro jekt odnośny o- 
pracownł w szczegółach, p rzy j­
m ując za podstawę p lanow anych 
zm ian rozluźnienie w ielu  przep i­
sów o rdynacji obecnej przede- 
w szystkiem  (jeśli chodzi o Sejm) 
w dziedzinie zgłaszania kandyda­
tów.

Niestety, dr. Duch cofnął się w 
ostatniej chwili i formalnie nie 
zgłosił projektu swego do laski 
marszałkowskiej. Okazało s ię  to 
w ielk im  błędem politycznym  i 
taktycznym . Może obecnie, w Se­
nacie, postara Się dr. Duch o na-
praw ien ie tego błędu i może właś PARYŻ, 13.11. 30 dekretów, sta-

- dołoży w szystk ich  sta- nowiących pierwszy etap 3-letniego
i an, ażeby szybką reform ę ordy- planu min. Reynauda, ogłoszonych 
nacji pchnąć na realne tory. w niedzielę w specjalnem wydaniu

P. senator Duch jest r ó w n ie ż 1 ^ епп^ а  urzędowego, oszołomiło 
zanwcą spraw  samorządowych I °pin^  Publiczną fran cu ską , która 
oraz społecznych. Izba senac-1 S Ä  
ka zyskała na tym wyborze, 
k tóry stanowi „ n ie sp o d z ia n k ę ” .
Pozatem odbyło się wszystko w e­
dług „program u” i dało Senat o 
szarych barw ach Ozonu.

przybysz jesieni 1938.
lgn.

Druga grupa to rolnicy 14 (16). 
Jest ich mniej i nastąpiło znaczne 
przesunięcie na rzecz drobnego rol­
nictwa. Obecnie ziemian je s t 5, a  by 
ło 12, drobnych rolników jest 9-ciu 
a było 4-ch.

Grupa nauczycielska spadła „ „ 
do 7-miu. Zmniejszyła się ilość pro­
fesorów szkó1 wyższych z 5 do 3; 
bez zmian -ttalo po 1-ym dyrek-

---- ---------Ti ‘ J
torze gimnazjum, inspektorze szfe 
nym. Przybyło po 1 emerytowany 
kierowniku szkoły i 1 nauczycie1 

Wolne zawody zwiększyły swo 
reprezentację z 9 do 11; adwa: 
tów jest 4 było 5, lekarzy 4 (4 
przybyło inżynierów 2 i jeden prz( 
siębiorca budowlany. Księża  ̂
zmian; po 2 senatorów. Równi* 
wzrosła liczba prezydentów i 
mistrzów z 1 do 2.

Kupcy bez zmian po 2. PrzybF 
po 1 prezesie Izby Przemysłowo 
Handlowej, dyrektorze Izby PrzeSj 
Handlowej i rzemieślniku.

Liczba robotników spadła z 2 " 
1-go. Liczba kobiet podniosła & 

i  9 o 1. Są obecnie 3 senatorki, w y j  
1 działaczka społeczna i 2 bez pods 
nia zawodu.

^ fle in © żllw ©  w, 5  p© w ® f!© w
С А ш с г ^ о м /

3) odcięcia wojsk prowincjonalnych, 
działających na północ od rzeki 
Yangtse, 4) rosnących tarć pomię­
dzy marsz. Czang-Kai-Szekiem a do­
wódcą wojsk prowincji Kwangsi ge 
nerałem Li-Tsung-Jenem, 5) rozpro 
szenia chińskich jednostek wojsko-

IVarada ma Zam ^11 
po powrocie P. PrezÿdeaN

z  Zaolzia
Prezydent Rzeczypospolitej P0' 

wrócił dn. 14 b. m. do Warssewy V° 
, . ., , , ,  kilkodniowym pobycie na Śląsk0-.

wych, które niemal wyklucza możli- W południe Р. Prezydent рггУЯ1 
wosc szybkiej koncentracji. w obecności Marszałka śmigłe?0'

Agencja Domei wskazuje również Rydza premjera gen. Składkowski«; 
na niemożliwość uzupełnienia broni ! go, wicepremjera Kwiatkowskiego 1
1 Я 1 П 1 1 П 1 Р 1 1  7  П л ш л Я и  A n i  о  о  >-i __ 2_ т »  .  » .  . r _ .  liS ii amunicji z powodu odcięcia Kan­
tonu.

30 dekretów min. Reynaud’a
Narzekania—wśród nadziei na przyszłość

W arszaw ie po jaw ili się 
wczoraj liczni kandydaci na se­
natorów z nominacji P. Prezy­
denta. W myśl kalendarza wybór 
czego Р. Prezydent zam ianu je 32 
senatorów najpóźniej do dnia 25 
listopada r. b., ale  oczywiście, P.
Pi ezydent może dokonać nom ina­
cji wcześniej, przed tym term i­
nem ostatecznym .

W kołach politycznych sądzą, 
ze lista  senatorów nom inałów o- 
głoszona będzie z całą pewno­
ścią wcześniej, prawdopodobnie 
już z końcem bieżącego tygodnia.
M y nika to m. iii. z tego wzglę­
du. że. jak wspom inaliśm y inż 
około 25 I, m. oczekiwać należy 
stsji nadzw yczajnej nowego p a r-1 obywatel, który został uderzony mo

wi skarbu ogromną odv/agç decyzji.
Po przeczytaniu litanji dekretów 

z zaniepokojeniem skonstatowano, 
jak poważne ciężary nakładają one 
na wszystkich na rzecz naprawy sy­
tuacji gospodarczej kraju.

Jeden z dzienników południowych 
stwierdził dziś ironicznie, iż wszy­
scy we Francji chcieliby uzdrowie­
nia finansów kraju, ale nikomu nie 
podoba się to, że list będzie koszto­
wał obecnie 90 cnt. zamiast 65, a 
paczka papierosów t. zw. „Gauloi­
ses“ — 3 fr. 50 zamiast 3 fr.

Najostrzej wystąpiła przeciwko 
planowi min. Reynauda skrajna le­
wica, t. j. komuniści, którzy nawo­
łują parlament do obalenia rządu.

Bardzo stanowczo wystąpił rów­
nież socjalistyczny „Populaire“ w 
artykule b. premjera Bluma, który 
oświadcza, że program min. Reynau 
da jnst istotnie apelem do zaufania, 
ale do zaufania ze strony kapitału, 
nie zaś do zaufania szerokich mas 
prasujących Francji.

Dzienniki radykalne z „Oeuvre“

cno przez nowe dekrety jako płat­
nik podatkowy, dowiedział się jed­
nocześnie, że jako konsument me zo 
stał bynajmniej ochroniony i że bę­
dzie musiał również i w tym cha­
rakterze ponieść nowe ciężary.

Najpozytywniej przyjmuje plan 
min. Reynauda wielka prasa infor-

W kilku słowach
— W bazylice św. P io tra odbyła się 

dn. 13 b. m. uroczysta beatyfikacja  
pochodzącej z Am eryki m atk i F ran ­
ciszki Cabrini. Obecny był kardynał 
Mundelein.

— W pobliżu m. Nahavend w Persji 
nastąpiło katastrofalne oberwanie się 
chmury. W krótkim  przeciągu czasu 
katastro fa spowodowała śmierć 208 
łudzi.

— Oczekiwana jest w ym iana po 
4.000 osób z każdej strony pomiędzy 
rządem gen. Franco i rządem w B ar­
celonie.

— W Reszycy w Siedmiogrodzie nie 
znani spraw cy dokonali zamachu boin-

macyjna oraz dzienniki polityczne,
reprezentujące ugrupowania od pra ■ ------- -  ____ ^ ___
wego skrzydła radykałów poprzez sfer Komunikacji płk. Ulrych wyg!c 
centrum do prawicy narodowej. si przez radjo przemówienie zatytu 

P£RYŻ, 13.11. Wczoraj późnym ’ -  - - - -
wieczorem min. Paul Reynaud przy 
jął przedstawicieli prasy, udzielając 
bliższych wyjaśnień na temat pla­
nu odbudowy gospodarczej Fran­
cji.

M. in. minister zatrzymał się na 
zagadnieniu powiększenia we Fran­
cji liczby urodzin, minister oświad­
czyły iż na cel ten przeznaczone zo­
stanie 200 œil jonów franków.

Mówiąc o wrażeniu, które plan 
odbudowy wywoła w kraju, oświad 
czyi minister, iż osoba jego stanie 
się zapewne bardzo niepopularna. 
1’ak t ten jednak nie interesuje go, 
gdyż  ̂ zadaniem jego jest wyprowa­
dzenie Francji z niezwykle niebez­
piecznej sytuacji. Ze*stawiony ostat­
nio bilans jest wymowny.

Francja żyje już od lat ze swe­
go kapitału, a ten stan rzeczy nie 
może trwać dłużej. To co uczyni-

min. Becka, którzy referowali o ^'e 
żących pracach rządu.

NA W IDOW NI
Prezydent Rzplitej przekazał 

dyspozycji wojewody śląskiego 
chała Grażyńskiego kwotę 1000 
na rzecz córeczki ś. p. W ito lda Re' 
gera.

X

Dn. 16 b. m. o godz. 17.45 min1' 
ster Komunikacji płk. Ulrych wyg‘° 
si przez radjo przemówienie zatyt^' 
łowane „Dorobek kolejnictwa P°
skiego“.

X  .  I

Władze administracyjne zarząd»' 
ły wybory do rady m iejskiej w P-a' 
koniewicach pow. wolsztyńskiego 
dn. 18 grudnia b. r.

X
Na ostatniem posiedzeniu N .b-^- 

Str. Ludowego pod przewodnictwem 
prez. M. R ataja , jednomyślną u” | 
chwałą powierzono przewodnictw0 
komisji gospodarczej Stronnictw® 
Ludowego prezesowi rady naczelni , 
B. Gruszce.

Stanowisko to nie było obsadzone 
od kilku miesięcy, ponieważ pie1’"" , 
szy przewodniczący Stanislaw Thu- 
gut, zrezygnował wskutek złego sta 
nu zdrowia.

w -  «Łtep .............  może” trwać ^“mm\™koraj ?■>“«> p*™ w ręce niemierk e
cy j maklerom giełdowym — żydom w n aDTwnn HnT П& drodze- k t« r a  je s t  i Poselstw o czechosłowackie 5  
m iastach Satu  - Mare, Wardein - Маге dobra i w sw ych  sku tkach  W arszaw ie  w y ja śn ia  że wiadomość
i B a l U  (Okaze się błogosławiona. j 0 pozyskan iu  w iększości k a p ita ł

isynj '  ks- Aosta z e - , zakonczeniu m in ister stw ier- ak cy jn ego  Zakładów Skody PrzeZ 
' a .bb>'nsldm dygnitarzom, dzlt' ze u trzym an ie  uchw alonej kap itał n iem iecki ie s t nienmwdzi-n 

A T I ?  r ojny wmz 2 r"dzi- w czoraj  podw yżki podatków zależeć w a J n iepraw
nand opuścili k ra j, na powrót do Abi- będzie od przeb iegu odbudowv p-n - - t , . P ra-syn ji. W ,- , , oa Dudo w y  g o - , Wiadomości te zostały przez P ra

J aJu- gę kategorycznie zdementowane.
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D e krety gospodarcze rządu francuskiego

№iedz ia l co mówi prem jer 
D aladier, oznajm ia jąc  
sw ym  rodakom  w  dniu 

św ięta narodowego, że zostaną 
wkrótce postaw ien i wobec rzeczy 
wistości. F rancuzi, zbudziwszy 
się w niedzielę rano i p rzeczytaw ­
szy 30 dekretów  m in. Reynau- 
de’a, stanęli oko w oko z rzeczy­
wistością, która, ja k  w szelk ie ju ­
tro pośw iąteczne, jest tw arda i 
surowa.

Kończy się panowanie łatwości.
Łatwość, w ola W łodzim ierz d ’Or- 
messon w „F igaro”, oto n a jw ięk ­
szy grzech F ran c ji powojennego 
dwudziestolecia. Nie może nie 
przyznać ra c ji znakom item u pu­
blicyście francusk iem u ten, kto 
widział zb liska F rancję  w latach  
1920—1030. Odprężenie po czte­
rech latach  nad ludzkich  w ysił­
ków wzywało łatwości, jako  na­
turalnego so juszn ika. W szystko 
je j sprzyjało : św ietn ie nao liw iona, 
maszyna gospodarki liberalnej 
funkcjonowała bezbłędnie i sama, 
korzystając przytcm  z napędu w y 
sokiej kon jun ktu ry  św iatow ej; 
powalone Niemcy, jako  współza­
wodnik ekonom iczny, poprostu 
nie is tn ia ły ; Mała Ententa była 
gospodarczem lennem F ran c ji; 
W łochy faszystow skie były ciąg le 
traktow ane i to pod każdym  
względem, jako  „młodsza siostrzy 
ca łac iń ska”.

Stan euforji trw ał do roku 1931, 
do chw ili, k iedy k ryzy s  św iatow y 
zaczął do tk liw ie daw ać się we 
znaki także i F ran c ji. Ale z n a ­
w ykam i łatwości trudno się roz­
stać. Jednym  z najw iększych  błę­
dów F ran cji, błędów podyktow a­
nych łatw ością, było niedoocnie- 
nic hitleryzmu, i to n iety lko  w te­
dy, k iedy dopiero w alczył o w ła­
dzę, a le  i wówczas, k iedy już był 
nJ'lł w swe ręce ster Niemiec. Jak  
dalece F ran c ja  nie zdawała sobie 
spraw y z w ielkości sił założonych 
w narodowym  soc ja lifm ie  i jego 
dynam icznego rozm achu, dowo­
dzi logo fakt, że w cztery m iesią­
ce po rem ilita ryzac ji N adrenji 
Powierza swe losy Frontowi Lu* 
dowemu, który interes k lasy  i jej 
Politykę międzynarodową stawia 
Ponad interes narodu francuskie­
go i politykę francuską.
. Zbyt jeszcze żyw e są w pam ię- 

ci w szystkich w yczyny i klęski 
gospodarcze Frontu Ludowego, 
ahyśrńy je m ieli tu przypom inać. 
■Molochowi „zdolności nabyw czej 
nias poświęcono w szystko : cwon 
Jnalne korzyści d ew ah iacy j {zro­
bionych zapóźno i źle), w y d a j­
ność p racy i wreszcie produkcję 
n in ruską. R ezu ltat: w roku 1937 

Produkcja francuska jest o 25 
P'oc, mniejsza niż w r. 1929; nk- 
c.;onarjjusze, jak twierdzi min.

cynand, stracili 60 proc. swych 
kapl tatów, papiery państwowe 

do połowy wartości, Fian- 
‘ Produkuje cztery razy mniej 
? ńiż Niemcy, wydatki pań- 

s wowe stanowią połowę tiocho- 
, społecznego, deficyt budżeto- 

' wynosi 12 iniljardów fr. Sy- 
!!a» :ą katastrofalna wobec eks­

pansji wschodniego sąsiada.
,J,an n ap raw y ekonom icznej i 

’nansow'ej m in. R eynaud’a  ozna- 
i: wycofanie się na całej linji 

Polityki gospodarczej i socjalnej 
! »ntn Ludowego, likw idac ję  je j 

I ° nsekw cncyj i pozostałości. Ce- 
*171 głównym dekretów , ogłoszo- 
. -Vc 1 wt n iedzielę, jest odbudowa 

go, eo zrujnował Front Ludo- 
У • produkcji francuskiej. Głów- 
\ni zaś środkiem , do tego celu 

J>odącym> ; m otywem  ząsadni- 
* *  dekretów jest przywrócenie 
*Koru siłom prywatno-gospodar- 

l/yni kraju.
Zatem, państwo likwiduje swą 
*!->eśrcdnią działalność inwestv-

kając nie uciekać się przez 6 mie 
sięcy do pożyczek wewnętrznych. 
Państw o uwalnia od sw ej inge­
rencji dziedzinę cen, znosząc sy­
stem kontroli prewencyjnej. P ań ­
stwo odrzuca koncepcje interw en- 
cjon istyczne w zakresie  obrotu 
dew iz i ruchu kap itałów , pozosta­
w ia ją c  te j dziedzin ie k lasyczną 
wolność. Państw o rezygnu je  z pro 
jek tów  konw ersji rent.

Czy w yn ik a  stąd, że państwo 
w yrzeka się całkow icie działalno­
ści gospodarczej? To byłoby dzi­
s ia j n iem ożliwe. Państwo zacho­
wuje dla siebie domenę obronno­
ści, w której zdwoi wysiłki, oraz 
ten odcinek współdziałania z ży­
ciem gospodarczem, gdzie celo­
wo pomyślana akcja kredytowa 
może zapłodnić i wspomóc zdro­
wą inicjatywę prywatną. Zawie­
sza jąc  inw estycje  publiczne, p ań ­
stwo wycofuje się z dziedziny 
zbyt dotąd faworyzowanej przez 
rząd i właściwie podległej pieczy 
samego społeczeństwa —  z dzie­
dziny opieki społecznej.

Tak w ięc, rząd francusk i, 
w zyw ając  społeczeństwo do .roz­
w in ięc ia m axim um  energ ji, u w a­
ża, że trzeba je j dać maximum 
szans i ja k  najszerszą swobodę 
działania. Ale uzna jąc  praw a, na­
kłada obow iązki, a przedewszyst- 
kiem  obowiązek pracy. W  tym 
względzie rząd w ykorzen ia n a j­
szkodliwsze chw asty  dcm agogji 
„fronto-Iudowcj” : przywraca 6- 
dniowy tydzień pracy i przez 
w prow adzenie system u kon tyn ­
gentów godzin dodatkow ych prze 
kreślą w praktyce 40-godzinny 
tydzień pracy; kładzie kres straj­
kom okupacy jnym , ustanaw ia 
statut s tra jk o w y i procedurę a r ­

b itrażu . Są to uderzenia w kult 
łatwości i lenistwa. F ran c ja  zro­
zum iała, że w dzisie jszych  cza­
sach  zażartego w yścigu  p racy , 
w szelk ie  cofnięcie się na te j dro­
dze to — utrata substancji w ital­
nej, krok w tył ku zagładzie.

Do rzędu obowiązków zaliczyć 
należy zwiększenie ciężarów w 
postaci podwyższenia podatku do 
chodowego, podatku od uposa­
żeń, podatku przem ysłowego od 
pap ierów  w artościow ych , szeregu 
podatków  spożywczych, opłat 
stem plow ych i pocztowo-telegra- 
ficznych. Tu mogłoby się n astrę­
czyć w ie le  o b jekcy j: z jedn e j stro­
ny bowiem  państw o zm ierza do 
odciążen ia ryn k u  gospodarczego, 
z d rug ie j —  zuboża ten rynek , 
zw iększając nac isk  śruby podat­
kowej.

Jednakże śc iś le jsza an a liz a  tych  
zarządzeń w skazu je  na to, że idą 
one przedewTszystk iem  w  k ie ru n ­
ku zwiększenia podatków kon- 
sumcyjnych. Znaczy to, że in ten ­
c ją  ich jest sp raw ied liw e rozłoże­
nie obciążeń podatkow ych na ca ­
łą ludność przez objęcie niemi 
tych warstw konsumenckich, któ­
re rządy Frontu Ludowego zbyt 
uprzywilejowały na niekorzyść 
warstw produkujących.

N atychm iastow ym  skutk iem  za­
rządzeń podatkow ych musi być 
zwyżka cen i wzrost kosztów wła 
snych produkcji. Rząd, w idocznie 
liczy się z tem i następstw am i, 
skoro przew idu je znaczne rozszc 
rżenie akcji kredytowej. W  tej 
m aterji realizow ane będą, p raw ­
dopodobnie, koncepcje m in. h an ­
dlu Gonfina, k tó ry zaleca celowe 
subw encjonow anie przem ysłów 
istn ie jących  oraz pobudzanie, w

drodze w ydatne j pomocy f in an ­
sowej, przem ysłów nowo pow sta­
jących . Ten zastrzyk  środków o- 
brotowych um ożliw ić powinno 
przcrachowanie zapasu złota Ban 
ku Francji, operacja, która likwi 
dując dług skarbu państwa w’ in­
stytucji emisyjnej i zmniejszając 
zadłużenie płynne, winna wytwo­
rzyć w' kasach skarbowych poważ 
ne luzy.

Min. Reynaud oczekuje, wr w y ­
n iku  sw ych  posunięć, takiego 
wzm ożenia się p rodukcji i ta k ie ­
go ożyw ien ia p u lsac ji gospodar­
czej, że pozwolić w inny społeczeń 
stwu na podjęcie nowych cięża­
rów i wchłonięcie bezrobocia, ja ­
kie powstać musi naskutek zanie­
chania robót publicznych i poważ 
nych redukcyj w kolejnictwie.

Budżet u legn ie surowej dyscy­
plinie oszczędności. Deficyt bu­
dżetowy będzie u sun ięty  — i je ­
śli w tym  celu obarczono społe­
czeństwo nowemi c iężaram i po- 
dalkow em i, to w łaśn ie dlatego, że 
wyrzeczone się takich resurs, jak 
pożyczki konsumcyjnc i konwer­
sja rent. To usp raw ied liw ia  tam ­
to.

W szystk ie te zarządzen ia mogą 
okazać się zawodne, jeżeli n ie 
będzie spełniony jeden k a rd yn a l­
ny w arunek : .jeżeli Francja nic 
wyzbędzie się zgubnych nało­
gów łatwości i nie zabierze się do 
bardzo wytężonej, czujnej i ofiar­
nej pracy. Oszczędność jest cnotą 
narodową F ran cji, co zaś do pra­
cy i pracow itości, to drzem ią w 
n ie j n ieprzebrane skarb j’, które 
trzeba ty lko  w yzw olić i urucho­
mić.

W ierzym y, że F ran c ja  to po­
trafi. S. B.

Cyjn;j„ . Przez poniechanie rebót 
S! " I02n>’ch. Państwo w ycofuje 

2 rynku pieniężnego, przyrze-

Gen. Weygand 
o Monachium

Korespondent paryski „II. Kurj. 
Codz.“’ donosi, że gen. Weygand za­
mieścił na łamach „Le Journal“ ar­
tykuł, w którym m. in. powiedzia­
no:

„Górakiem było nasze przebudzenie 
się. Doświadczyliśmy tego niedawno. 
Skoro stan naszych Środków i nasz kie 
runek duchowy doprowadził tych, któ­
rzy ponoszą oodpowiedzialność za pań 
stwo, do decyzji m onachijskiej — nie 
chce ich za to krytykow ać. Byłoby je ­
dnak zachwalstwem 1 zbytnlem zaufa­
niem w siebie, — gdybyśm y układ 
monachijski uważali za sukces. Tam 
nie mieliSmy innego wyboru. Niesz­
częściem było, że zmuszeni byliśm y do 
zaw arcia umowy w Monachjnm. Nasza 
słabość doprowadziła do tego, że mu­
sieliśm y ugiąć się przed niem iecką si­
łą. Naród, który był naszym sprzy­
mierzeńcem, straszn ie to odcierpiał 
(Czechosłowacja. Przyp. Red.). Prestiż 
nasz został narażony na szwank“.

Eden tworzy nowe 
stronnictwo

Z Londynu donosi Agencja Tele­
graficzna „Express“ A. T. E.:

„W związku z mową Edena kursu­
ją  pogłoski o połączeniu się pewnych 
kół konserwatywnych celem stworze­
nia nowej p artjl, na czele której stał­
by Eden“.

P artja  ta  miałaby nosić nazwę 
„centrum".

Londyn i Waszyngton 
w obronie Żydów 

w Niemczech
Telegramy własne niektórych 

pism podają ciekawe informacje o 
reakcji Londynu i Waszyngtonu na 
zarządzenia niemieckie wobec Ży­
dów.

Korespondent londyński „II. K urj. 
Codz.“ donosi, że to, co stało się w 
Niemczech, je s t „najstraszliwszą 
zemstą od czasów średniowiecza“. 
Prasa angielska donosi:

„Niektóre pisma oceniają ilość in­
ternowanych żydów na 45.000 — 
60.000.

Kontrybucja w wysokości m iljarda 
m arek dowodzi, że na głowę Żyda 
wypadnie 1.700 m arek“.

„Kurjer Warszawski“ z Londynu
donosi:

„Cała prasa niedzielna surowo po­
tępia cnegdajsze ekscesy antyżydow­
skie w Niemczech, przyczem szczegól­
nie podkreśla fak t, że to wszystko, co 
się w Niemczech dzieje od czasu umo­
wy monachijskiej, nie przyczynia się 
bynajm niej do przyjaznego zbliżenia 
między A ngiją  i Niemcami.

Podobne stanowisko zajęło w prze­
mówieniach wiele osobistości angiel­
skich, a  m. in. zastępca przywódcy 
opozycji parlam entarnej Greennwood, 
Przem aw iając w Dun castle , nawiązał 
on raz jeszcze do napastliwego w ystą 
pienia przeciwko niemu kanclerza Hi­
tlera. „Hitler pomawiał mnie tydzień 
temu — mówił — że chcę zniszczyć 
Niemcy i Włochy. P ragn ien ia takiego 
nie mogę mleć, bo nie jestem  obłąka­
nym“.

Wreszcie z Waszyngtonu telegra­
fuje A. T. E.:

„Ambasador niemiecki Dickhof od­
wiedził dziś sekretarza stanu Cordelia 
Huila. Ponieważ odwiedziny te n astą­
piły na żądanie Cordelia Huila, tw ier­
dzą w kołach zbliżonych do rządu, że 
pozostają one w związku z nowemi za 
rządzeniami, wydanemi w Niemczech 
przeciwko żydom“.

Wolno pisać 
o wydalonych z Niemiec

„Kurjer Poznański“ zamieszcza 
wiadomość o zwolnieniu z pod konfi­
skaty numerów z przed 9 dni o wy­
dalaniu Żydów obywateli polskich z 
Rzeszy niemieckiej. „Kurjer Poznań­
ski“ zamieścił wtedy obszerny re­
portaż ze Zbąszyna i innych punktów 
granicznych, obficie ilustrowany fo­
tograf jami.

„Kurjer Poznański“ stwierdza, że
„Niemcy zgromadzili wówczas na 

słabo strzeżonych przejściach gran icz­
nych około 8.000 żydów i pod groźbą 
karabinów maszynowych zmusili left, 
pomimo sprzeciwu polskiej policji, do 
przejścia na terytorjum  R. P. Dalsze 
wysłania, o których zresztą donosił 
P. A. T. zostały powstrzymane i w 
spraw ie te j toczą się rokowania“.

E k s c e s y  
w W. itl. Gdnńs^u

O wydarzeniach w Gdańsku dono­
si „II. Kurj. Codz.’1:

„gdy zdawało się, że już zapanował 
ostateczny spokój, nastąp iły niespo­

dziewanie w  Gdańsku i innych m iej­
scowościach obszaru W. M. Gdańska 
groźne rozruchy antyżydowskie. W  no 
cy  z soboty na niedzielę podpalono 
synagogi żydowskie w Gdańsku, So­
potach i Wrzeszczu. J a k  słychać, 
dojść miało nawet do krwawych roz­
ruchów, a  w jednej z bóżnic miało 
paść ofiarą paru modlących się ż y ­
dów“.

R ew aja  na Bałkanach
Sofijski korespondent „Kurjera 

Warszawskiego'1 pisze, że wbrew 
przypuszczeniom nie należy spodzie­
wać się rewizji terytorjalnej na 
rzecz Bułgarji w bliskim czasie: 

„Rząd p. Stojadlnowicza przed wy­
borami nie może niczego zrobić, co 
dałoby nowy pretekst do ataków ze 
strony opozycji. Ponadto obecna gra­
nica jugosłowiańsko - bułgarska jest 
gwarantowana przez Grecję, Rumunję 
1 Turcję. A te państwa obawiać się 
mogą, że Bułgarja zkolei i od nich 
zażąda zwrotu terytorjów, odstąpio­
nych w roku 1910 ze względów stra­
tegicznych. Dlatego też rewizja na 
Bałkanach nie ma wcale takich wido­
ków powodzenia, jakie miała w Euro­
pie środkowej“.

Jest krzywda, czy nic»
m a krzywdy

Przed kilku dniami cieszyński 
„Dziennik Polski“ skarżył się na 
spychanie ludności Zaolzia na szary 
koniec. Pismo to użyło nawet tak 
silnego wyrażenia, jak  zwrot o pew­
nych panach, którzy na Zaolziu 

„...poczuli się tak mocno, że chcą 
rządzić się tam, jak przysłowiowe sza 
re gęsi. uważajac, że Zaolzie, to jakaś 
Abisynja, że należy stosować politykę 
kolonjalnego drapieżcy i butnego pa­
na“.

Obecnie czynniki urzędowe śląskie 
ogłaszają w prasie oświadczenia, że 
zarzuty „Dziennika Polskiego“ nie 
są słuszne, gdyż ludności tam nie 
dzieje się żadna krzywda, a przeciw­
nie przy obsadzaniu stanowisk u- 
względnia się przedewszystkiem lu­
dzi miejscowych.

Konsekwencje
zwycięstwa Ozonu

W krakowskim „Głosie Narodu“ 
pod powyższym tytułem pisze p. A- 
dam Roner:

„Ge^eta Polska“ n a la ł  pojmuje „zje

Zmiany w dyplomacji
Dr. Papée do Moskwy

Prasa donosi o następujących 
zmianach, mających nastąpić na pla 
cówkach M.S.Z. Poseł Bzplitej w 
Pradze, dr. Kazimierz Papee ma być 
mianowany ambasadorem Rzeczypo 
s po lite j w Moskwie. Obecny tam tej­
szy ambasador, Wacław Grzybow­
ski odejdzie na inną placówkę.

Na miejsce posła Pappee‘go wy­
mienia się p. Kobylańskiego, naczel 
n ika wydziału wschodniego M.S.Z.

W dalszym ciągu utrzymuje się 
pogłoska, iż pods. st. Szembek bę­
dzie mianowany ambasadorem przy 
W atykanie, które to stanowisko po­
zostaje nieobsadzone od zgonu ś. p. 
Władysława Skrzyńskiego.

„Falanga“  wobec 
wyborów miejskich

Wie wystawia 
własnej listy

T ygodnik „F a lan ga”, organ 
pp. Bolesława P iaseck iego  i J e ­
rzego Rulkow skiego ogłosił o- 
św iadczen ie następu jące :

„W miarę potrzeby staniemy do każ­
dego aktu wyborczego w warunkach 
swobody i pożytku. Nie byłoby pożyt­
kiem dla sprawy Polski, gtlyby Ruch 
Narodowo - Radykalny przed urnami 
w wyborach samorządowych rozpoczął 
walkę 1 rywalizację z kilkoma innemi 
ugrupowaniami narodowemi.

Coraz siln iej przejęci koniecznością 
zespolenia Obozu Narodowego w Pol­
sce, coraz bardziej przekonani, żc to 
zespolenie sił narodowych jesl możliwe 
wbrew wszystkim nadziejom Fołksfron- 
tu, nie chcemy rozstrzeliwać głosów 
polskich przy wyborach samorządo­
wych.

Niech decyzje nasze w sprawie wy­
borów samorządowych warszawskich zo 
staną zrozumiane i ocenione. Postano­
wienie to nie jest tylko geslem. Ma 
charakter aktu politycznego.”

J a k  słychać, „ F a lan ga” przerzu 
ci swe głosy n:i listę  ozonową.

Nowe zsdBnla Funduszu 
Kultury Narodowej 
Józefo Piłsudskiego

Wczoraj ogłoszone zostało zarzą­
dzenie premjera Składkowskiego o 
statucie Funduszu Kultury Narodo­
wej Józefa Piłsudskiego.

Według tego zarządzenia Fundusz 
Kultury Narodowej" Józefa Piłsud­
skiego rozwija działalność badawczą, 
organizacyjną i subwencyjną.

W szczególności fundusz popiera 
i organizuje badania naukowe i pra­
ce artystyczne, subwencjonuje in­
stytucje i wydawnictwa naukowe i 
artystyczne, przyznaje pracownikom 
naukowym i artystom zasiłki, oraz 
stypendja, przedstawia premjerowi 
opinje co do całokształtu spraw 
związanych z organizowaniem naro­
dowej twórczości, opinjuje projekty 
aktów ustawodawczych i rozporzą­
dzeń w sprawach związanych z za­
kresem działania Funduszu, współ­
pracuje z organami rządowemi i sa- 
morządowemi w koordynowaniu po­
czynań w zakresie organizowania i 
popierania narodowej twórczości 
naukowej i artystycznej, oraz w 
wprowadzaniu je j wyników do ży­
cia kulturalnego, społecznego i go­
spodarczego Polski.

GRYPA. PEZEZigBIENiE 
BÛLE BŁOWY ZicSfiWit Ł

.KOGUTEX-
GASECK1EGO

■ «.. i .  Ш..1. ЗД .  TOKC1KACM

dnoczenie“ swoiście, obrzucając ka- 
lumnjami „upiory“ opozycyjne, nte 
szczędząc ich i ks. Zdz. Lubomirskie­
mu za próbę konsolidacji opinji nieza­
leżnej poza OZN. Społeczeństwo kato­
lick ie je s t wybitnie rozdwojone w «*- 
cenie w yniku wyborów. Jedn i wskazu­
ją  na przeprowadzenie szeregu księży 
na posłów, inni na przewagę w Se j­
mie czynników conajmnlej w ątp li­
wych. W iele też puszczono nierzetel­
nych pogłosek na widoczny użytek 
wyborczy*4.

%



Ogromna wfeksziä Ozonu w Senacie
Wśród wybranych płk. Koc — Pik. Miedzióski 
nie kandydował — Płk, Matuszewski przepadł

P. Prezydent w  CierlicKu
aa  miefscu tragicznej śusierci Żwirki i Wigm

W  niedzielę odbyły się zebra­
nia 1 7 kolegjów  elektorów , k tó ­
re dokonały w yboru 64 senato­
rów.

F rekw encja elektorów  była na- 
ogół duża, staw ili się nieom al 
wszędzie w szyscy powołani dla 
dokonania wyboru elektorów .

Gdzieniegdzie zgodnie z ordy­
nac ją  nie było naw et głosowania, 
gdyż kom isje główne przedsta­
w iły lis ty  kandydatów , ustalone 
przez Ozon w liczb ie nie prze­
k racza jące j ilości m andatów .

T aki wybór bez glosowania 
odbył się we Lwowie, Katowi­
cach, Łucku i Tarnepohi. W  po­
zostałych 13 ko leg jach  odbyły się 
głosowania czasem  z walką k an ­
dydatów  upartą , czasem  lekką.

W WARSZAWIE
Przebieg wyborów w W arsza­

w ie był następu jący . Z jaw ili się 
n iem al w szyscy elektorow ie, bo 
252 z 256.

W ysun ięta przez p iętnastkę o- 
zonowa lista  zaw ierała ty lko  6 
nazw isk. Znaleźli się na tej liście 
m in. Beck, b. sen. płk. Dąbkow- 
ski, Barcikow ski kupiec, b. sen. 
M iklaszewski, prezydent S tarzyń ­
ski i p. Anna Szelągow ska.

D wudziestka elektorów  zgłosi­
ła b. m inistra M atuszewskiego i 
p. Jakubow skiego.

W  głosowaniu na 252 głosują­
cych uzyska li m in. Beck — 221, 
Dąbkowski — 187, Barcikow ski 
— 182, M iklaszew ski — 167, S ta­
rzyński — 162, Szelągow ska —• 
158, M atuszewski — 136, J a k u ­
bowski — 81. W  ten sposób 
szóstka ozonowa została w yb ra­
na, zaś b. m in ister M atuszewski 
-— przepadł.

Na zastępców senatorów w 
W arszaw ie w ybrano: Stan isław a 
L ipczyńskiegó, starszego cechu 
jub ilerów , dra Adolfa P ietrasie- 
w icza, prezesa Związku Lekarzy, 
W acław a Albrechta, dyrektora 
P.Z.U.W., G iżyckiego dyrektora 
gim nazjum , W ładysław a C iepliń­
skiego robotnika, M ieczysława 
Szulca — prol'. m ie jsk ie j szkoły 
zdobniczej.

Z senatorów byłego Senatu w y­
brano w W arszaw ie ponownie 
tylko dwóch, a m ianow icie min. 
Recka oraz Dąbkowskiego, szefa

O.Z.N. miasta Warszawy.
Nie zostali w ybran i gen. Osiń­

ski, prof. M ichałowicz i kupiec 
Lew andow ski. Prof. M akowski 
zam ienił senatorstwo na m andat 
poselski.

Prof. M iklaszew ski był poprze­
dnio senatorem  z nom inacji.

ZMIANY
Z dawnego Senatu w ybrano 

ponownie ty lko  11 osób, a m iano­
w icie weszli ponownie do Senatu 
pp. min. Beck (W arszaw a), Róg 
(woj. w arszaw sk ie), P rystor (W il­
no), L echnick i (Lublin), Pulna- 
rowicz (Lwów), Galica (Kraków), 
dr. Głowacki (Poznań), gen. Za­
rzyck i (Stanisławów), Kornke i 
G rajek (Ś ląsk).

Z 17 okręgów 9 nie wybrało 
ani jednego z poprzednich sena­
torów. Zmieniły całkowicie skład 
reprezentacji w чепас.' w o je­
wództwa białostockie, k ieleck ie, 
krakow sk ie , łódzkie, nowogródz­
kie, poleskie, pom orskie, tarno­
polskie i wołyńskie.

Z dawnych senatorów nie w e­
szli do nowej Izby m. in. Ja- 
g ry M aleszewski, M. M alinow­
ski (W ojtek), M alski, not. Jesz - ' 
ke ku ra to r Chrzanowski, b. pre-i 
m jer Jędrzejcw icz, ks. Janusz 
Radziwiłł, Jaroszew iczow a, dr. 
K waśniewski, prof. Michałowicz, 
Kłeszczyński, I:pt. L ip iń sk i—sekr. 
BBWR w K rakowie, prof, uni w. 
Ehrenkreutz, S ied lecki, Siudow- 
ski, Seib, b. p rem jer Kozłowski, I 
Gołuchowski, O lewiński, Rduł-1 
towski, Gwiżdż. Wielu z nieh ma 1 
nadzieje, że znajdą -się w licz 
hie o2 nominałów, choć żywią­
cych tę nadzieję jest o wicie wię­
cej niż miejsc.

KLĘSfitl
W śród tych którzy kandydo­

w ali i przepadli ogólną uwagę 
zw raca ją  dw ie k lęsk i: przepadł 
w woj. łódzkiem szef sektora ro­
botniczego Ozonu Marjan Mali­
nowski (Wojtek), a w kieleekiem 
b. poseł Brzęk-Osiński, b. sekre­
tarz generalny H.B.W.R.

B. wice-marszałek Mirdziński 
wbrew pogłoskom, które rozeszły 
się w sobotę wieczorem  nic kan­
dydował w Lubelskiem ani w 
żadnym innym okręgu i pozosta-

je  poza gmachem przy u licy 
W ie jsk ie j.
BYLI POSŁOWIE SIZNATORAMl

Z pośród byłych posłów' weszli 
obecnie do Senatu : K am iński 
(W ilno), Pułask i i T imoszenko 
(W ołyń), Tom aszkiew icz (Kielce), 
F ichna i S to larsk i (Lódź), S lask i 
(Pomorze), Ł azarsk i (B iałystok), 
Duch (Kraków), Koc (woj.warsz.)

Do tych, co kandydow ali bez 
powodzenia do Sejm u, a uzyska li 
m andaty senatorskie, należą : w 
W iln ie  — K am iński w Kielcach 
— Tom aszkiew icz w Lub lin ie — 
Katelbach — i we Lwowie — 
Sem kowicz.

ZWRACA UWAGĘ 
Senatorow ie, których wybór / 

tych lub innych względów zw ra­
ca uw?gę, to — przedewszyst 
kiem  b. szef Ozonu — płk. Adsir 
Koc, b. m arszałek Aleksander 
Prystor, redaktor „Małego Dzień 
n ik a” Jan Rembieliński, książę 
Krzysztof Radziwiłł —• jedyny 
przedstaw icie l w ielk iego ziem ian 
stw a, którego reprezentanci ks. 
Janusz Radziwiłł, ks. Zdzisław 
Lubom irski, Fudakow ski i lir 
W ojciech Rostworowski — nic 
weszli z wyboru do Izby.

Jako przedstawiciel życia go 
spodarczego wszedł do Senatu i: 
woj. śląskiego — Marjan Drc- 
(rawski —  Dyrektor laby Przerwy 
sławo-IIaniflowej w Katowicach.

Nie wszedł do izby b. wice- 
racrszałek Barański. 

MNIEJSZOŚCI NARODOWE 
Tak samo jak  do poprzednie 

go Senatu z wyboru weszli do Iz 
by jedynie przedstawie'eîc l  
kraińców, niema p rzedstaw icie '' 
Żydów i Niemców. M andaty u 
k ra iń sk ie  ob jęli: 

z W ołyn ia — Timoszenko. z M; 
łopolski W schodniej —- Twory 
dło.Horodyński i M alicki.

W niedzielę przed południem, po 
wysłuchaniu Mszy św. w kaplicy 
zamkowej w Wiśle P. Prezydent 
R. P. udał się wraz z małżonką sa­
mochodem do Cierlicka, m iejsca tra  
gicznej śmierci Żwirki i W igury.

P. Prezydentowi towarzyszyli ka­
pelan przyboczny ks. dziekan Hum- 
pola oraz członkowie gabinetu woj­
skowego.

Na Źwirkowisku złożył P. Prezy­
dent wiązankę kwiatów, poczem u- 
dał się do mauzoleum, a następnie, 
korzystając z pięknej pogody, zwie­
dził całe wzgórze.

! W rozmowie z towarzyszącemi mu 
: osobami P. Prezydent oświadczył, 
że tragiczna śmierć lotników, opro­
mieniona sławą zwycięstwa, urasta

mamy 
taniości, ;

do znaczenia symbolu. Tak bo wie 
Bóg zrządził, że śmierć zaskocz}’ 
naszych bohaterskich lotników wli 
śnie tu, na zaołzańskiej ziemi, t) iwid Urqi 
za dawną granicą. Z krw ią lotniko ^ z^zjwj( 
spłynął na tę ziemię urok zwyci , 
stwa polskich skrzydeł.

Żwirowisko stało się miejseel farcie 
pielgrzymek ludności Zaolzia, jaj ^УЗ są 
symbol idącej ku wielkości Polsł ? Czytelń 
jako symbol nierozerwalnej w sp ó li Węcej, i 
ty  uczuć Polaków po obu s t ro n a i Ra paczą 
granicy. To, co się stało 2 paździ'’* ’5' 
nika b. r., było właśnie konsekwi 
c ją  te j wspólnoty.

Z Cierlicka P. Prezydent R 
odjechał przez Cieszyn — T r z y  ni* 
i Jabłonków z powrotem na 
czek do Wisły.

Szkócj 
moistno 
Otomańs 

;ysta 
tem, iż 

h nad 1 
 ̂ Palme 

na popu

Ifio jeszcze тш Ш  Senati
przed 

aentu. : 
nie o

Poniżej zam ieszczam y rezu lta -1 dyr. Państw. Zakł. w Kobierzyi 
ty wyborów senatorów  w p ięciu  I ^ r . Duch Kazimierz, b. poseł.
okręgach, k lóre nie zostały poda­
ne w części naszego w czorajsze­
go nakładu.
W WOJEWÓDZTWIE ŁÓDZKIEM:

Dr. Fichna Bolesław, adwokat. 
Wilczyński Edmund, urzędnik.' 
Stolarski Błażej, rolnik.
HempcI Stanisław, poseł nadzw. 
Wasilewski Tomasz, em. kierow­

nik szkoły.
'.7 WOJEWÓDZTWIE KIELEC­

KI EM:
Tomaszkiewicz Leopold, b. poseł. 
Berbccka Zofja, generałowa. 
Jędrr.slk Henryk, nauczyciel.
Ks. Zelek Roman, proboszcz. 
Radziwiłł Krzysztof, ziemianin.

I Laehocki Albin, rolnik.
W WOJEWÓDZTWIE NOWO­

GRÓDZKIEJ:
1 Wielowieyski Janusz, urzędnik. 

Godlewski Józef, rolnik.

Galica Andrzej, b. senator.
W WOJEWÓDZTWIE POZN/ 

SKIEM :

dno nie
Wyżej i 
dlaczeg 
się os 

nie ak 
n> gdy

Morawski Edward, ziemianin. że ten ze 
Dr. Głowacki Zygmunt, wicesta lajmowa 

rosta. ^Wiedliwe
Rosada Stefan, notarjusz. ^gadnieni
Dybczyński Sylwester, nacz. w? », Tn tercsl 

działu kuratorjum. №art nie
W WOJEWÓDZTWIE FOMOB Я ich gło 

SKIEM: R ad ząc
PrzytemSłaski Jan, ziemianin. 

Bruski Dawid, dyr. gimn.

Zrywanie szvhtëw 
i wywieszek

w porce ns<aej w C aiicz;
W ubiegłym tygodniu w Krako- t ^ -^27 

wie zanotowano w kronikach P0"' ja k ie j w 
cyjnych kilkadziesiąt doniesień * 0 ®ka ros; 

W WOJKWÓDZTWIE KRAKOW- zniknięciu szyldów i wywiesze* fcji , 
SKIEM : handlowych, lekarskich, dentysty®*1 le lk iem

nych, adwokackich — Żydów. ^padnię* 
Wywieszki i szyldy zrywano tytani o r

>  prof. 
Ь  Г- t. , 
"Wojny“ 
/^czy li, 
3  bo ni 

t.

Inż. Skoczylas Stanisław, prof. 
Akad. Górn.

Dr. Stryjeński Władysław, lekarz porze nocnej.

Z y g m u n t  N o w a k o w s k i Î 2 )

PANI SŁUŻBA
P o w i e ś ć

T raf zdarzył, że właśnie dok­
tór baw ił w sąsiedn ie j wsi, w 
Pohońsku, w ezw any przez d y rek ­
tora tartaku  do małego synka, 
który na dyfterję  zapadł. Ściągnął 
go .w ięc Józek na ratunek w o- 
statecznej chw ili. Opowiedział 
o w szystk ich  ob jaw ach choroby 
W asy la  i prosił o natychm iasto­
wo przybycie. Skoro zatem lekarz 
uporał się z robotą w domu d y ­
rektora i zarządził, aby dla bez­
pieczeństwa na czas choroby syn ­
ka przenieść córkę dyrektora, 
W andzię, do samego ta rtaku  i w 
kan ce la rji ją  u lokować, — w tedy 
nie m ieszkając dłużej i czasu nie 
tracąc, do W asyla O stafiejczuka 
podążył. Znalazł sytuac ję  groźną, 
właśnie taką, jak  ją  Józek odm a­
lował. Nie było chw ili do nam y­
słu, wziął się w ięc doktór odra- 
zu do zastrzyku surow icy.

W idok igły w jego ręku dopro­
wadził ciotkę Wasyla do szału. 
Baba dostała poprostu furji. Trzy 
mana mocno przez Józka, drapać 
go i gryźć poczęła a jej opętane 
wycie zwaliło z opłotków groma­
dę bab, które przed chwilą Baca 
przepędził. Przygnały znowu sta­
dem jak kawki ежу wrony z

wiedźm ą p iek ie lną, Ołeną, na 
czele, przylep iły nosy do szybek 
izby i wrzeszcząc a w y jąc  ok ru t­
nie, zawodziły nad bezpraw iem , 
nad krzyw dą srogą, ju k a  się n ie­
w innem u dziecku dzieje.

— Panie posterunkowy, na 
miłość Boską, niech pan coś zro 
bi z temi w iedźm am i Niech j -  
pan zastrzeli albo... W szystko mi 
z rąk  leci! — wołał młody lekarz. 
— Ale też kraczą, jak b y  je  kto 
ze skóry obdzierał!

Józek, nie puszczając z rąk  ani 
na chw ilę P aran i, która kąsała, 
w ierzgała i kw iczała, ja k  za rzy­
nana żywcem , polecił Bacy inter- 
w enjować, co też pies natych ­
m iast z rzetelną wykonał p rzy­
jem nością. N ajp ierw  odegnał je 
od okien, potem, jak  dobry ow­
czarz, rozpierzchnięte znowuż w 
kupę zw artą spędził i u jad a jąc , 
ścigał przez spory kaw ał drogi w 
stronę wsi. Zrobiwszy swoje, 
kontent w ielce do izby wrócił.
Tymczasem na przekór wrzaskom , 
protestom i pom stowaniu ciotki 
Wasyla doktór przecież zastrzyk 
rrobił. Zresztą dziecko, ku w iel-l 
k k n ra  zdumieniu Parani, zaled-1

Większość 64 mandatów z wy­
boru w Senacie jest w rękach 
członków OzGnu.

ZASTĘPCY 
Na listach zastępców są rn. in. 

(poza W arszaw ą): w к raków  
^kiem — b. poseł Pochm arski, w 
łódzkiem — generałowa Norwid- 
Neugebauerowa, w pomorskiem  
— b. poseł M archlewski.

. w ie cichutko syknęło, gdy igła 
zagłębiła się w ram ię, i uspokoi­
ło się zaraz. Doktór okłady czy­
nić zalecił i dał jak ie ś  proszki, 
m ów iąc, że mimo wszystko mło- 
dy organizm  zw alczyć jeszcze mo 
że chorobę.

j Młody organizm  zaczął tedy1 
w alkę z chorobą, mocował się, 
zm agał z nią, raz na dole, raz 
znowu na górze będąc, Nie d a ­
wał za w ygraną on, nie podda­
wała się i choroba. Gorączka bez 
pośrednio po zastrzyku  skoczy­
ła w idocznie w górę i W asy l, w 
potach cały, rozpalony, znowu 
wpadł w m ajaczen ie. Dusił się, 
odgan ia jąc jak ie ś  m ory. które mu 
tuż nad głową stanęły, Rączka 
chuda strasz liw ie i znużona opa­
dła w dół i napotkała coś m ięk­
kiego, delikatnego, w’ czem za­
głębiły się palce dziecka. I już 
ręka pozostała w  tej pozycji, n ie­
co spokojn iejsza już nie odga­
niała precz od łóżka tych m ar 
strasz liw ych , przed którem i ja k ­
by bronił małego W asy la  Baca. 
Oczy dziecka, zam knięte n iedaw ­
no, teh iz otw arły się i poszły w 
k ierunku  psa. Coś jak b y  uśmiech 
przytom ny i wesoły przeleciało 
przez w argi, które tak, ja k  oczy, 
rozchyliły się na moment.

— Baca? — szepnął W asy l.— 
B aca?

Poznał go! — zawyła zno­
wuż p isk liw ym  głosem ciotka. — 
Poznał psa!

— A poznał! — huknął na nią
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г и а ю
doktór. — Gdyby nie len pan — nowo jęcząc i zawodząc,
tu w skazał na Józka — dziecko — Na dwoje babka wróżyła-^
upiekłoby się w  piecu ! A bodaj szepnął doktór. — Gotów SÎ
was d jab li w p iek le sm ażyli! chłopaczek przejechać na tamłen

Tu zaklął bardzo brzydko mło- -sw ' a l "  też ludzie wzywajn ®
dy doktór, a Józek zapow iedział k arza  zawsze w ostatn iej e b j  :
solennie, że k iedyś weźm ie k ija  1;  ̂ - 'У1 przyszedł tu
i spierze tę znachorkę Ołcnę na k ilk a  godzin wcześniej...
kw aśne jabłko. Areszt i sąd nie Pan ie doktorze, ja ...
pomógł, może w ięc k ij będzie — Ach, nie o panu mówię, 1,0
skuteczn iejszy na to babsko prze-' z pana porządny chłop! To na‘
klęte. Ona już popam ięta Józka sza dola na p row incji: przych0’
i odechce się je j leczen ia! Cza- dzi się do um ierającego ... Żre?2'
rów nica z piekła rodem ! tą, n iety iko  ci ludzie, n iety1*40

Przytom ność W asy la  trw ała je- Ĉ °P*> naw et taki
iakżc krótko, błysnęła ty lko  w la r ‘a ku, człowiek bogaty i, z я .

tym  u . ł°by się. ku ltu ra ln y , a czekał
dnakże
tem oczu oUvarciu, w iy iu  u- - - -~r- .  , ---- -----------
śm iechu przelotnym , w słowie je  , zm iłowania Bożego... .
dynem i zgasła rychło. Młody or- ta^^e. sy tu ac ja  nie jest
ganizm  tvm razem  zdawał się u- m nicJ ja sn a ! No, zostaję Pr
legać przem ożnej sile. Znalazł noc 1 U jeżdżam  dopiero ju ir  •
się głęboko na dole, a choroba ^ P ad.n!  W1(?c tu Jeszcze rano-
na górze. Zwaliła się na niego (^lo c ia  ̂ С7У bçclQ .
całym  ciężarem , przydusiła do 8óle potrzebny... Co? Pan >
posłania. Ale organizm  nie dał c l̂c e . Poicie ? Ależ, za Boga,
jeszcze za w ygraną i dysząc le Prz>\lmS:
dwie, sił o sta lk ie in  chwycił się z Doktór zalecił jeszcze raz ‘
tą chorobą za bary. Zaczęli się d>r ‘ proszki, Józek n a to m ia s t _
oboje zm agać w śm iertelnych za- Jecił, aby żadna Ołena, czy ' I,n; k r5 ^ sta
pasach. Pot w ystąp ił na całem znachorka nie w a ż y ła  się РТЦ -
ciele W asy la , choroba rzężała, chodzić do dziecka. W yszli ,J
w arczała groźnie i nad łó/.kiem 7 lekarzem  i Józek z a p o w ie d z ią j
slanęło znowuż jak ie ś  widmo *e za jrzy  jeszcze do W ąsy  ̂ k^Chcia]
blade, które odganiać poczęła przed w ieczorem . Oddalili sK- , ji^ lews^
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poczęła
drobna, chuda jak  p atyk  rączka. 
Cicho było w izbie, a Baca, pa­
trząc w ciem ny kąt. zjeżył sierść. 
W idział lam  coś, czego ludzie, bę 
dący w izbie, nie dostrzegli. P a­
ran ia  krzyżem  żegnała się, na

przed nim i przodem poszła w,e t K p i ogłi 
o owej igle, którą do żyw ego  Ç-u wia(
ta chorem u dziecku wbito. O ^  1 te
grubej, podobno na palec ! Dzi“ ' ^  Się p, 
ku ! Chryste Pan ie !... Igłę! .
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zy warunki „wojny sprawiedliwej“
PolityK, Który walczył o sumienie i prawa moralne narodów

bez z M h o w a r ia lW .  W  «Z*
Inptrn Z t.veh trzech wa-1 wprowadzenia je j w życie. Gdy więc ją c y .S w ia o c z y o n  ш Ji ’. ,11) ‘Wid Urquhart ? Któż to tak i.l 

111 . ta zdziwiony Czytelnik, i dla- 
*Уа| ® mamy się nim zajmować.

iomości, jak ie czerpiemy o 
jsce: iharcie z popularnych ency- 

jał edyj są nader skąpe. Docie- 
>olsł \ Czytelnik dowie się z nich 
jpóll ftwięcej, i.e Urquhart urodził 
ona< początku ubiegłego stułe- 
dzie ^ Szkocji, że stawał w obro- 
kwel lamoistnoici i utrzymania pań 

1 Otomańskiego, że jako parta­
ją arzysta zwrócił na siebie u- 
,ynji f tem, iż w 1847 r. przy na- 
‘zaBl № nad kwcstją wschodnią o- 

!*al Palmerstona o zdradę. Na- 
r  na popularnego polityka zam- 
p  przed Urguhartcm drzwi

tePttientu. Przy następnych wy- 
jjrch nie otrzymał ani jednego

tu.
syni Wno nie przyznać, że przyto- 

Wyżej dane nie tłómaczą je- 
 ̂ dlaczego obecnie mielibyśmy 

się osobą Urquharta. Zro­
śnie aktualności przyjdzie z 

®*ł> gdy Czytelnicy dowiedzą 
^  ten zapomniany dzisiaj An- 

;esta zajmował się kwcstją wojny 
BWiedliwej“. Poglądy jego na 
^adnienie są bardzo interesu- 

^  *■ Interesujące tem bardziej, że 
№art nie poprzestawał na sa- 

Ю»  ̂ ich głoszeniu lecz starał się 
^adzać je  w życie, wykazu- 
Przytem wielką odwagę cywil-

Wojna wszczęta uez L s u iu w m u » ,^  . ---- - - - у - - - ;  . _ т  .
choćby iednego z tych trzech w a -1 wprowadzenia je j w życie. Gdy więc
ranków, zdanfem Urquharta, w żad w 1842 rofeu Angłja wszczęła wojnę
nym razie nie mogłaby być uznaną 
za sprawiedliwą. Byłaby mordem 
zbiorowym, za który odpowiedzial­
ność spadałaby nietylko na bezpo­
średnich js j  sprawców. Odpowie­
dzialne byłoby całe społeczeństwo, 
bo ono dostarczyło pieniędzy, dało 
krew swych synów, poparło mini­
strów, którzy wojnę wszczęli oddało 
swe głosy na posłow, którzy tych 
ministrów za to pod sąd nie oddali.

Jak  już wspomniano, Urquhart 
był nietylko teoretykiem wojny 
sprawiedliwej. Nie poprzestawał na 
propagowaniu swej idei w licznych 
broszurach i w wydawanem przez 
siebie pW.mie „Przegląd Dyplomaty-

NAH

ösk;
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stye*

z Chinami, nie licząc się z „warun­
kiem*’ Urquharta, zażądał od bisku­
pów anglikańskich nietylko wyzna­
czenia dnia pokuty dla ekspiacji, 
lecz ponadto... wyklęcia krolowej. 
Królowa wprawdzie nie została wy­
klęta, ale propaganda Urquharta 
sprawiła, że uzyskał satysfakcję na 
innej drodze. Oto najwyższa instan­
cja  sądowa w Anglji, do której do­
szła sprawa o odszkodowania za u- 
tracony towar, zaasckurowanv od 
przypadków korsarstwa, z nie od 
przypadku wojny — orzekła, że w y­
prawa chińska, z powodu której to­
war przepadł, wojną nie była.

Ten przykład, zaczerpnięty z hi-

jący . Świadczy' on nietylko o tem, 
jak  głęboko etyczny był pogląd Ur­
quharta na wojnę. Jest on zarazem 
dowodem, co zdziałać może opinja 
publiczna nawet w tym  wypadku, 
gdy znajdzie się w kolizji z najwyż­
szym czynnikiem w państwie.

W czasach dzisiejszych, niestety, 
coraz rzadziej dochodzi do głosu czy 
sta, niezafałszowana opinja. Dąże­
niem do otrzymania takiej właśnie 
nie zafałszowanej opinji publicznej 
objaśnić należy powstanie w Ame­
ryce i Anglji specjalnych instytu­
tów badawczych, o czem pisano tu 
pri?*. kilkoma dniami. A są to prze­
cież kraje, gdzie opinja publiczna 
czuje się najmniej skrępowana.

T. Ch.

П % = < Г7?(ГВВЕ  S E E  Silniejsza i skuteczniejsza

pLeniach wątroby, /^dać w aptekach i składach aptecznych.
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Odznaczenie 
T. Szpotańskiego
Wśród odznaczonych ostatnio zło­

tym Krzyżem Zasługi za działalność 
samorządową znajduje się m. in. p. 
Tadeusz Szpotański były wiceprezy­
dent m. st. Warszawy, obecnie czło­
nek Związku Rewizyjnego Samo­
rządu Terytorjalnego R. P.

P. Szpotański pełnił • funkcje wi- 
I ceprezydenta m iasta z wyboru przed 
wprowadzeniem zarządu komisarycz 
nego.

Obecnie jest redaktorem naczel­
nym miesięcznika „Niepodległość“.

Za akcją przeciw wyborom
W yrok skazujący 

w Toruniu
Toruński Sąd Okręgowy rozpatry 

wał pierwszy proces o bojkot wy­
borów. Na ławie oskarżonych za­
siadł p. Józef Potyrała, rolnik z Ma­
łego Czystego w pow. chełmińskim. 
Został on aresztowany w dniu 14 
października b. r . i osadzony w wię­
zieniu w Chełmca.

Z aktu oskarżeni; vynikalo, że 
p. Potyrała, jako członek komisji 
wyborczej w Л lałem Czy stem, agito 
wal za niebra^ieir ddziału w wybo­
rach do Sejmu, oraz, że przeciwdzia 

i lał wpisaniu jednego z wyborców 
Ina listę głosujących.
I Oskarżony na rozprawie nie przy 
znał się do winy. Sąd skazał p. Po- 
tyrałę na 4 mies. aresztu z zawiesze­
niem kary  na przeciąg la t 3.

Na wniosek obrony sąd wydał na 
kaz zwolnienia oskarżonego z wię­
zienia.

W telegramach z Bukaresztu do­
nosi „Le Temps“,' że przed kilku 
dniami w Temeszwarze odbył się 
zjazd przywódców Niemców rumuń­
skich. Przemawiał na tym zjeżdzie 
m. in. czołowy przywódca mniejszo- 

, ści niemieckiej w Rumunji, Fabri-
~iooy, W . wvgiaszając — według węgier-

poll- Bel̂ feiej w Turcji. W tym czasie następujące zdame.
;ń * ? «ка rosviskip wkraczaia do

awa rzecz, co skłoniło Urqu- 
do poświęcenia kilku dzie­

jów lat długiego" życia na pro- 
n̂dę idei wojny sprawiedliwej.
Zwykle w takich razach ża­

łował przypadek. Młodv. bo

-  a ?  rosyjskie wkraczają do 
'S7£* rçji bez wypowiedzenia wojny, 

^elkiemu zdziwieniu Urquhar- 
*j*padnięci nie staw iają oporu. 
'Hani o przyczynę bierności, jak  

Jjje prof. Morawski, z którego 
* У p. t. „Dawid Urquhart i kwe 
.W ojny“ czerpię te szczegóły 
Elczyli,

> bo 
t

czerpię 
że nie mogą dobywać 

nie jest ogłoszona „fet-
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„Jeżeli Rumun ja  udzieli swej 
mniejszości niemieckiej wszystkich 
należnych je j praw — nie będzie po­
trzebowała budować na swych gra­
nicach fortyfikacyj celem wzmocnie­
nia ich“.

Dosadniej jeszcze określili znacze­
nie mniejszości niemieckiej w Ru­
munji inni mówcy na tym zjeżdzie. 
Żądali oni szkolnictwa mniejszościo­
wego dla niemieckiej grupy narodo­
wej w Rumunji, dopuszczenia nau­
czycieli niemieckich do nauczania

j. wyrok władzy duchow- 
tslamu, orzekający, że wojna 

„Sprawiedliwa. Zabicie wrorra w 
 ̂ Warunkach byłoby, według 
Sębokiego przeświadczenia, ni- 

?  innem, jak  zwykłym mor- 
У : Ten głos sumienia wśród woj- 
J  to identyfikowanie wojny nie­
uki z morderstwem, jak  po- 
£* Prof. Morawski — zrobiły 
J^krne wrażenie na szlachetnej
^  młodego Angłika. Pod wpły Dn 9 y, m>j j ak donosiliśmy, pp.

ego wypadku poczęła się roz Czarllński i Mikołajczyk przedłożyli 
к myśl przewodnia jego życia, p ^rezydcntowi na Zamku memor- 
^edewszystkiem więc, mówiąc j aj w sprawie oddłużenia rolnictwa, 

.^ i prof. Morawskiego, uświa Memorjał ten pojawił się obecnie
w druku, wydany staraniem Biura 
Ekonomicznego Izb i Organizacyj

młodzieży niemieckiej, wreszcie bur­
mistrzów i sędziów niemieckich do 
samorządu i sądownictwa rumuń­
skiego.

Żądania ‘Jh uzasadniono nietylko 
postulatami polityczno-kulturalnemi 
mniejszości niemieckiej. Dla spotęgo 
wania znaczenia tych postulatów 
poparł je  jeden z mówców wskaza­
niem na wpływ, jak i może na te 
sprawy wywrzeć Rzesza:

„Rzesza jest driś decydującym 
czynnikiem w Europie. Zadaniem na 
szein, jalto mniejszości niemieckiej 
w liumHnji jest zbliżyć ten kraj do 
Niemiec“.

„Warszawsld Dziennik Narodowy“,
zwracając uwagę na te oświadcze­
nia uzupełnia je  cytatam i z „Deu­
tsche Rundschau“, wydawanej w 

[Bydgoszczy. Czytamy tam takie u-
I w agi:

,Układ teryto rja ln y , zewnętrzne 
granice środka naszego kontynentu 
uległy odnowieniu u podstaw. Lecz no­
w y porządek nie je s t jeszcze dostatecz­
nie utrwalony. W  nowi* formę, odlaną 
w Monachjum, zam iast w W ersalu, 
płynie teraz życie europejskich naro­
dów wschodnich z całym zasobem na­
gromadzonego żaru. Wiadomości nad­
chodzące z Gałkami o zaspokojeniu 
bułgarskich postulatów rew izyjnych 
pozw alają orjentować się, ja k  daleko 
posuwają się skutk i tego procesu re­
nowacji, nad którym  w isi prawo sa ­
mostanowienia narodów.

Również Polska musi uczynić w szy­
stko, by utrzym ać swe m iejsce w Euro 
pie. W ielkie zagadnienia, zw iąaane z 
wyparciem  R esjl z Enropy, zostały 
dopiero napoczęte. Na całym Wscho­
dzie kotłuje się. W ielkie są zadania, 
jak ie  narzuciły, pozornie drobne, zm ia­
ny gran ic Polski. W szelkie stosunki 
gospodarcze muszą ulec przeobraże­
niu“.

Z w o i i ß ä e m e  

ad w. Muszkata
za kaucją 20 tysięcy
Sąd Apelacyjny zwolnił z więzie­

nia adwokata Jakóba Muszka ta, ska 
zanego na 2 lata więzienia za ukry- 

' wanie dezertera Zielonego.
W ydając wyrok, Sąd Apelacyjny 

! zarządził aresztowanie do czasu zło- 
jżeenia kaucji w wysokości 20 tys. 
' złotych. Obecnie adw. Muszkat dał 
J zabezpieczenie hipoteczne, wskutek 
czego został zwolniony.

Przejściowe moratorium dla rolnictwa
ftfemorfa! złożony na Zàimka

C4 sobie Urquhart tę prostą i 
t̂ j  ̂ prawdę, że narody i jedno- 

Podlegają temu samemu pra- 
^oralności czy działają jako 
* itki, czy zbiorowo jako naro­
że ęo jest zbrodnią, mordem, 

i^twem czy oszukaństwem dla 
Sę*yńczego człowieka, to nie sta je 
" ^ em innem, gdy miljony ludzi 
„  się dla zrobienia tego same-

na i cho- fel^zed!
rPSZ

Rolniczych oraz przemysłu rolnicze­
go woj. poznańskiego i pomorskie­
go°Postulaty, zawarte w memorjale « ™ ^ anie "1<tómy

z pozostawienia w arsztatów  rolnych 
własnemu losowi, uważam y za nieod­
zowne wprowadzenie okresu morato- 
ryjnego i to zarówno w  zakresie wie­
rzytelności prywatnych, ja k  i kredytu 
zorganizowanego.

Zachęceni wyinownemi przykładami 
troski P. Prezydenta o los rolnictwa 
polskiego, zwracam y się z prośbą o 
poparcie Swym  Autorytetem  poruszo­
nych przez nas problemów, których

następujący

b 0

brzmią, j. n.: .
„Celem niedopuszczenia do ujawnie­

n ia ujemnych skutków, w yn ikających

sposób:
1) przez zmianę postępowania u kłaJL I U li««  fcuuwjy Ж Г ------- ----  -

dowego na postępowanie układowo- realizowany-.

arbitrażowe, przy równoczesnem obję 
cl u w szystkich gospodarstw rolnych z 
tem, że dla gospodarstw włościań­
skich grupy A byłyby właściwe sądy 
powszechne, 2) urealnienie dotychcza­
sowej gw arancji Skarbu państw a za 
w ierzytelnościam i skonwertowanemi 
przez Bank A kceptacyjny, 3) general­
ne przedłużenie dotychczas obowiązu­
jących  terminów spłat w ierzytelności 
na okres conajmniej do la t  50, 4) przej 
ściowe wprowadzenie moratorjum do 
czasu, aż nakreślony w yżej plan od­
dłużeniowy będzie mógł być w pełni

a- .i!„Г«г5 ja Iłszy do tego 
wyprowadza z

wniosku, U r-: 
niego dalszeBPSft I J  V-» VY CLKiCjiX /j w

ylk° j%4 °-:Wancje. Tak, jak  jednostka 
ktor |yj'raw° wystąpić czynnie w o- 
nvS-a K  5 swego słusznego prawa, tak 
сЬУ Nk. m°^e postąpić naród. Jednak,

. Па Л(грлщ ТПКУ/ЧЛ-

Pslal© ®ię to w Jezforeie...
kiedy Г0 proc. gmin nie miało bibljotek

nui'

„Działo się to w Jeziornie w 1938 
pociąga za sobą wojna, : roku, miesiącu listopadzie, dmu lo.

Cl I J Ï 'Jbft J'WWVVJJ/lV- ***** ’
ГаШ 1л* Па wz?:!Çdrfe ogrom znisz^ze-

рокада za sobą wojna, ---------— * , .
lę gnia Urquhart uznanie wojny a  w roku 20-tym ^Niepodległości Polu«.j л  '-oia Urcpihart uznanie wojny a  w roku 20-tym mepoaiegiosci ru i  

rz‘ \ ’̂ Pfawiedliwą“, a Więc dozwolo-, ski, kiedy rządy N ajjaśniejszej Rzc 
.î n. r‘(l zachowania trzech warunków, czypospolitej 1 nr,ct" lnvl t ro
no-
л\0-
Ю*
nie

yy --- «I . —-------
^ ru n k i te są następujące: pod- 
V..Wojny w obronie prawa nie- 
K ‘Wego, uprzednie wyczerpanie j

Prezydent, 
cki...“

Temi uroczystemi

sprawował Dostojny 
profesor Ignacy Mości-

słowy zaczyna
akt, w księgi Jeziorny ^ a n y  

%  nia Pogwałconego prawa i, wi e | akt ufundowania bibljoteki gminnej 
W  ^dośćuczynienie wszelkim for im. inż. Stefana Nowickiego

. i _ С, przez zwyczaje między-
Tęh°We uświęconym 

[<ę. ̂  ostatni wari in pl
t za
|ПП‘*  ̂^ o sta tn i warunek wymaga mo 
хгУ. [S P ^ ß g o  rozwinięcia. Urquhar- 
:>baJ Schodziło nie tylko o to, aby nie 
z 4 « c Prowadzenia wojny bez 
syla j e d z e n ia .  Szło mu o coś wię-1 
ę. a »L j^ a ł , aby każdy obywatel, a 
jeść [ ^ .  wszystkiem każdy żołnierz, 
cia- IjfSo °Słoszonym i podanym do 
i^le vlaadomości ultimatom, wie- 

^  śi 26 rozlew krwi do którego 
1( ' Ç przyczynić, je s t nieuchron-

Ui

Obywatel Klarysewa, przemysło­
wiec, (b. dyrektor Mirkowskiej fa- 
brylu papieru), człowiek kochający 
książkę i latami kompletujący swój 
księgozbiór — ofiarował go. gminie, 
na użytek publiczny.

...Działo się to w 1938 roku, kie­
dy niespełna 30 proc. gmin posiada­
ło bibljoteki, kiedy cały szereg po­
wiatów był wogóle książki pozba­
wiony i kiedy samorządy w swoich 
budżetach przeznaczały na akcję bi­
blioteczną po 2 gr 
mieszkańca.

...Działo się to w roku, kiedy stan 
czytelnictwa przedstawiał się wprost 
katastrofalnie, i kiedy uderzono wre 
szcie w dzwon alarmowy: „2 proc. 
ludności czyta w Polsce książki“.

Działo się to w Jeziornie, gminie 
Uczącej 10 i pół tysiąca mieszkań­
ców, położonej pod Warsza.wą, nie 
posiadającej dotąd bibljoteki, a  mi­
mo to nie specjalnie przecież upośle 
dzonej. Bo skądże, kiedy na 104 
m iasta w województwach warszaw- 
skiem i łódzkiem — tylko 33 posia­
dają  bibljoteki miejskie, a w 26-ciu 
miastach niema ani bibljoteki miej­
skiej, ani żadnej innej.

I oto dzięki inicjatywie i  ofiarno­
ści prywatnej — Jeziorna otrzymała 
gminna bibljotekę.

Każda nowa bibljoteka, w obec­
nej sytuacji czytelnictwa, przyczy­
nia się do rozwoju państwa, tak  jak

________ każ.ly  karabin do jego obronności—
(dosłownie!) na | podkreślił w swojem przemówieniu 

I na uroczystości poświęcenia bibljo­

teki — starosta, p. Franciszek God­
lewski.

W tym wypadku uroczystość ta 
miała charakter specjalny. Było to 
przecież nietylko uruchomienie no­
wej instytucji ale i uczczenie pięk­
nego czynu obywatela, który scedo­
wał cały swój księgozbiór na rzecz 
tysięcy mieszkańców gminy.
' W słowach pełnych wzruszenia 

dziękowali też ofiarodawcy przed­
stawiciele miejscowej ludności. Ci 
wszyscy, którzy doceniają znaczenie 
oświaty i rozumieją jak  wielkiego 
jeszcze trzeba nam wysiłku, żeby 
dorównać krajom zachodnio-europej 
skim. „

Nowa bibljoteka gminna reprezen 
tuje zarówno piśmiennictwo starsze 
jak  i najbardziej współczesne. Obok 
autorów polskich mamy też więk­
szość klasyków obcych i znakomit- 
śzych literatów nowoczesny d i, oczy­
wiście w tłumaczeniu. lia. jot.

Н а ш  niemiecki 
na Sudety

Jakie b ył» p rzy s o to w n la  
p rz e ii»  becboslowadl

Po przejęciu władzy w Sudetach
przez urzędy cywilne, prasa niemie­
cka podaje ciekawe szczegóły o przy 
gotowaniach wojennych, przeciwko 
Czechosłowacji. 'edług niemieckie­
go planu opei j.cyjnego, którego 
twórcą był przeniesiony obecnie na 
front wschodni, gen. Bock, na fron­
cie sudeckim działało 10 korpusów  
arm ji, liczące razem około 30 dywi- 
zyj. Siły lotnicze wynosiły 500 ma­
szyn. W razie starc ia jednak do- 

, wództwo miało do rozporządzenia si 
! łę lotniczą wielokrotnie wyższą.
1 Pozatem na wypadek zbrojnego 
starcia stałv gotowe do akcji silne 
rezerwy piechoty i arty lerji. Połowa 
sił, biorących udział w marszu na 
Sudety, była zmotoryzowana.

W przewidywaniu wszelkich ewen 
tualności utworzono na terytorjum 
Rzeszy wzdłuż granicy czeskiej pa* 
batervj przeciwlotniczych, które mia 
ły wystąpić w akcji w razie nalotu 
czeskich lub sowieckich bombow­
ców.

Dobrze zorganizowana akcja pod­
słuchowa i łącznikowa w połączeniu 
z planowo rozstawionemi baterjami 

, przeciwlotniczemi byłaby, zdaniem 
rzeczoznawców niemieckich, uniemo­
żliwiła przedarcie się samolotów 

I wrogich wgłąb Rzeszy.

; Zgon ofiary „gauleitera“
Ksiądz kanonik  
К raw  a  ni к zm arł

Po znanej mowie p. Bürckla prze­
ciw kard. Innitzerowi podczas demo­
lowania jego pałacu tłum wyrzucił 
kanonika, ks. Krawanika, z okna 
II p. W tych dniach ks. Krawanik 
zmarł. Równocześnie zaznacza się 
wzrost wystąpień z Kościoła. Jest to 
skutek ag itacji p. Bürckla i partji.

Fundusz Obrony Morskiej—  
konto W P.K.0.42.G80



Satfalisy egzamin biurokracji
Interwencjonizm w przemyśle węglowym

_ Tv _ «« « i
Ostatni numer „Depeszy” bar-J radyeznem wyznaczaniu cen détaliez- tuacia ™i»r, y 

dzo duzo miejsca poświęca prze- Ilych w« Ia Przcz władze adminietracyj- r r acJ“ SIS polepszyła, wówczas 
mysłowi węgłowemu w Polsce o- nei’ zupełnem lekceważeniu najpry | biurokracja zaczęła znów żywo 
------- ----------------, - - - mitywniejszych zasad kalkulacji han- się węglem interesować, podnosić
mysłowi węgłowemu w Polsce, o- 
m aw ia jąc  zasadnicze w arunk i je  
go pracy.

Przem ysł ten w Polsce, zda­
niem „Depeszy”, był typowym  
„kró lik iem  dośw iadczalnym ” in ­
terw encjonizm u i to w tak im  
stopniu, że gdyby etatyzac ja  i in ­
terwencjonizm  były rzeczyw iście 
jak im ś elem entem  tw órczym  w 
gospodarce, to przem ysł w ęglo­
w y w inien obecnie znajdow ać się 
w całej pełni rozkw itu.

Interwencjonizm , w yjątkow o 
rozw in ięty w tym  przem yśle, roz­
począł się od przyjętego w 1922 r. 
ustaw odaw stw a dem obilizacyjne- 
go, tworzącego pełny system  re ­
g lam entacji p racy  i płac. Dzięki 
temu, odebrano przem ysłowi p ra ­
wo dyspozycji w tak  w ażnej dla 
kształtow ania się kosztów dzie­
dzinie, jak ą  są płace robotnicza 
i w arunk i p racy .

Następnie zabrano się do dzie­
dziny cen.

Szczególnie głośną była: 
interwencja, przeprowadzona w tej 

dziedzinie w czerwcu 1926 r., kiedy to 
na skntek nacisku ówczesnego ministra 
Przemysłu i Handlu przemysł w olow y 
zmuszony został ogłoszon4 przez siebie 
17-proccutową podwyżkę (było to pier­
wsze wyrównanie cen węgla po dewa­
luacji złotego o 43 pro«.), obniżyć do 
7 proc., a ogloszonq ponownie ’ w 2 
miesiące później lO-procentową pod­
wyżkę cen zupełnie wycofać.

Następnie:
Wydane w parę lat później rozpo­

rządzenie Prezydenta It. P. z dnia 7 
grudnia 1030 r. w sprawie regulowa­
nia obrotów węgla, nadało ministro­
wi Przemysłu i Handlu „prawo kon­
trolowania zapasów węgla i warunków 
kształtowania się rynku węglowego”, 
upoważniając go równocześnie do za­
kazywania w pewnych warunkach wy­
wozu zagranicę węgła, a to „celem za­
pewnienia racjonalnego eksportu”.

W  niedługi czas potem, a m ia ­
now icie dn. 6 kw ietn ia  1932 r. u- 
kazało się rozporządzenie P rezy­
denta R. P.

w sprawie regulowania obrotów wę­
gla, które stworzyło podstawy prawne 
dla wyznaczenia cen maksymalnych, 
dwnkrotnle później, t.j. w marcu 1933 
roku I w grudniu 1935 r. zupełnie for-

' « ---—— 11Ш1*
dlowej; we wływle, wywieranym na róż 
niczkowanie cen, w zależności od ka- 
tegorjł odbiorców; w skróceniu czasu 
pracy specjalnie dla górnictwa węglo­
wego itd.

Jednocześnie interwencjonizm  
„uspakajał ’ się szybko, gdy po­
jawiały się jakiekolwiek trudno­
ści.

Tak było, gdy nadeszła potrze­
ba odbudowy zdewastowanych 
kopalń Zagłębia Dąbrowskiego i 
Krakowskiego, to samo było, gdy 
po wybuchu wojny celnej z Niem 
cami przemysł węglowy utracił z 
dnia na dzień rynek zbytu dla 
6 8 miljn. t. węgla rocznie i 
gdy trzeba było walczyć o nowe 
rynki zbytu. W tedy pozostawiono 
przemysłowi węglowemu zupełną 
swobodę!

Lecz gdy się wszystko ułożyło, 
gdy zamiast 8,2 miljn. ton, w y ­
wieziono 14,3 miljn. ton, gdy sy-

płace, obniżać ceny, „regu low ać” 
eksport, reorganizow ać itd., tak, 
że w rezu ltacie w okresie od 
1930 r. do 1937 r. przem ysł w ę­
g low y poniósł 330 m iljn . zł. strat.

Obecnie jesteśm y św iadkam i ak  
c ji, prowadzonej przez część p ra ­
sy, na rzecz obniżki cen węgla. 
Robi się to po przeprow adzeniu 
podwyżek płac, skrócen iu czasu 
p racy , podwyżki cen ko p a ln ia ­
ków, oraz, gdy:

cena detaliczna węgla w przeliczeniu 
na tonę, wynosiła w grudniu 1937 r. w 
Warszawie 48 zł., w Berlinie 84 zl., w 
Paryżu 101 zł., w Pradze 54 zł., we 
Wiedniu 110 zl„ w Rzymie 153 zł.

Lecz to wszystko nikogo nie 
obchodzi. Nie obchodzi k a lk u la ­
cja , nie obchodzą b ilanse, an i też 
rentowność. W szystko to furda, 
gdy ma się okazję w ysuw a­
n ia dem agogicznych żądań i to 
nawet wówczas, gdy w ęgiel poi

Rolnictwo na ŚląsKu za 0l2
Inspekcja min. Poniatowskiego

Na Śląsku Zaolzańskim bawił w 
dniu 12 b. m. minister Rolnictwa i 
Reform Rolnych Ju ljusz Poniatow­
ski.

Minister zwiedził m ajątki państwo 
we, zaznajomił się z gospodarką w lu iu y a i ша poirzeD Łuieja^j 
tych majątkach oraz interesował ści przemysłowej i półprzemy 
się warunkami egzystencji, uposażę '■ jak  również możliwości osai 
nia i mieszkania robotników rolnych rolniczego na terenach, prz;1 IrKjrł rro f . . . __ '-A. t . __1 1 • 1 . » 41

darcze, związane z wcieleni«® 
zaolzańskich do Polski, szczf 
zaś sprawy aprowizacji oraz ' 
wego zorganizowania aparat 
twórczości i wymiany proc 
rolnych dla potrzeb tutejszej

leśnych, zatrudnionych w m ająt­
kach państwowych.

Minister badał zagadnienia gospo

» X1 CL ^ w
.łych do większych ośrodków 

I cznych i kopalnianych.

WALUTY I DEWIZY
Na wczorajszem zebraniu giełdy wa 

lutówo-dewizowej w  W arszaw ie ten­
dencja dla dewiz była słabsza, przy o- 
brotach małych. Notowano: Am ster­
dam 238.S0, B ruksela 90.10, Berlin — 
212.54, Kopenhaga 112.70, Londyn — 
25.22, Nowy Jo rk  53.75, Nowy Jo rk  — 
kabel 5.32, Oslo 126.65, P aryż  14.13, 
P raga  18.25, Sztokholm 130, Montreal 
5.27.50, Zurych 120.65, Bank Polski 
płacił za dolary am erykań3kie 5.28.50, 
kanadyjsk ie 5.24.50, floreny holender­
skie 287.60, franki francuskie 14.07, 
szw ajcarsk ie 120.15, fun ty angielskie 
25.13, guldeny gdańskie 99.75, belgi 
belgijskie 89.85, korony czeskie odcin­
k i do 100 koroo 10.40, korony norwes-

■ER, 
temperati 

1 st. r 
fcżu, oraz 
Jb. Nikłe 
by ubiegi 
Jaki.

» PC ” całymGiełda p icm ie iaa*- I * «UJF1U
ny szwedzkie 129.35, m arki f i*  w ciąg 
11, lir y  włoskie odcinki do lOflfatura od 
19, m arki niemieckie srebrne 90Л "= - —Ł 
czystego złota — 5.92,44.

PAPIERY PROCENTOWI
Dla papierów procentowych t 

c ja  była słabsza, przy obrotac _ v. hm 
łych. Notowano: 5«/0 inwestyc: ^  Nobite" 
em. 83.63, se r ja  П em. — 92, '•-Ntr Nar< 
larow a 41.75, 4</г»/о wewnętrzna - 
40/0  konsolidacyjna 66, 5e/o к  on'',-. . 
na 68.25, 5»/o W arszaw y z 1033 ш *  
73.75 — 73.25, 41/г0/о ziemskie 
64.25, 5«/л Lublina z 1933 r. -

. . .  'L ' ï? *  1 KOJOT! J.U.4U, Korony norwe
ski jest najtanszym  w  Europie, kie 126, korony duńskie 112.15, koro

zgłosiło fu i swe mienie zagraniczne do re jestracji

AKCJE

W kolach skarbowych obliczają, 
że pełne wykonanie rozporządzenia 
Ministerstwa Skarbu w sprawie zgło 
szenia i zaofiarowania do skupu po­
siadanego zagranicą mienia oraz 
wszelkich należności od zagranicy 
winno powiększyć zasoby walut i 
dewiz Banku Polskiego o kilkaset

miljonów złotych.
Przed ogłoszeniem tego rozporzą­

dzenia przeprowadzono studja i ba­
dania na temat należności i mająt­
ków obywateli polskich zagranicą i 
zebrano dość liczny materjał fakty­
czny.

Bank Polski, zgodnie z postano-

Krystyn hr. Ostrowski obrany prezesem
R ady Naczelnej Związków Drzewnych

Na walnem zgromadzeniu rady 
naczelnej związków drzewnych, od­
bytem w Warszawie z udziałem 
przedstawicieli wszystkich organiza- 
cy j tych związków, dokonano po­

nownie wyboru K rystyna hr. Ostro­
wskiego na stanowisko prezesa ra ­
dy naczelnej. Jak  wiadomo, hr. O- 
strowski zgłosił uprzednio rezygna­
cję z tego stanowiska.

Mleczarstwo prywatne zabiega
o i milj. zł. kredytu n a  inwestycje

Po przychylnem zaopinjowaniu 
przez Min. Przemysłu i Handlu, to-gnianiti 1УЗ;> r. zupełnie for- «****• х иьсшуаш i п ап аш , to-

mainte, a raz tylko pośrednio, t. j. dro- CZ!ł się obecnie pertraktacje w spra
fią faktycznego nacisku w listopadzie wie udzielenia przez Bank Gospo-
1934 r .  D r ie r  Ministerstw» Przpmvdn Hflrcfwo ТГгчллпглгглdarstwa Krajowego kredytów inwe­

stycyjnych na rozbudowę i moderni 
zację urządzeń zakładów przemysłu 
mleczarskiego. Odpowiedni wniosek

1 .000.000 zł., potrzebnych dla mle­
czarstwa prywatnego. w иш&и .roisKim wszei- 

Dla przeciętnego zakładu potrzeb- kiego rodzaju mienia, jak ie posiada-
L iest Я11ГПЯ W PTPnir»or»Vi лЛ R 1 К io «г

wieniami rozporządzenia Minister 
stwa Skarbu, nie będzie udzielał u- 
rzędoni i władzom skarbowym żad­
nych informacyj co do skupu walut 
i należności, wartości zarejestrowa­
nego m ajątku itp. Tak więc zasto­
sowanie się do wymogów rozporzą­
dzenia nie pociągnie żadnych kon- 
sekwencyj ujemnych w stosunku do 
zainteresowanych.

R ejestracja majątków nierucho­
mych, będących własnością obywa­
teli polskich zagranicą nie pociąg­
nie za sobą likwidacji tych mająt­
ków. Należy zaznaczyć, że w niektó 
rych krajach, jak  np. w Niemczech, 
naskutek tamtejszych zarządzeń de­
wizowych, m ajątek obywateli pol­
skich musiał być zgłoszony wła­
dzom, przyczem zainteresowani prze 
syłali polskim placówkom konsular­
nym odpisy tych zeznań. Wobec te­
go, że znaczna część tych obywateli 
została ostatnio z Niemiec w y­
siedlona, obowiązuje ich przepis o 
zgłoszeniu w Banku Polskim wszel-

ш птии potrzeD- iuużiaju m;
na jest suma w granicach od 5—15 ją  w Niemczech.
^ P r m lm n W  -опт л J  Jak  się dowiadujemy, liczba zglo-

Przypomnieć wypada, iż przed szen w dniu wczorajszym była dość
trzema la ty  mleczarstwo spółdziel- liczna. Bank Polski dokonał Drze 
cze otrzymało od B.G.K. kredyt in - .szło 300 re jestracyj S f o b S  
westvcvinv w sum e 7 non non , i  Z _ ■’Ч 1L,ua ° °ywa

1934 r. przez Ministerstwo Przemysłu 
1 Handln wykorzystane.

Pozałem w  przemyśle w ę g lo ­
w ym  s to so w a n y  b y ł in n y  in te r - < - - - 7 --------° r :  и и ^ щ щ и  ou с .и .й .. Kredyt in - .szło  300 r e ie s tr a e v i m
wencjonizm. Przejawiał się on: | określa najpilniejsze potrzeby sumą westycyjny w sumie 7.000.000 zl teli Dolskich

w podtrzymaniu środkami publiez- .________________ . ....____________ _________  1 zaGranicą.
neml zagrożonego upadkiem przedsię­
biorstwa; w przydziale zamówień pań­
stwowych, uwzględniającym w pierw­
szym rzędzie przedsiębiorstwa państwo­
we, we wpływie, wywieranym prry każ- 
dorazowem przedłużeniu, względnie od-

/4VV.,J 1. .
Na rynku akcyjnym  tendencj ą 

słabsza, przy w iększych obrotai 
cjam i Banku Polskiego. Notent 19) ; 
Bank Polski 129, Cukier 36.50, 8 .1 5 „ 
РУ 86.75, Modrzejów 20.50 — g ”
20.25, Norblin 98, Haberbusch 6 W  
rardów 58,50.

W obrotach prywatnych: 3*/» 
ziemska odcinki po 5 .0 0 0  zł
52.25, odcinki po 1.000 zł.
53, odcinki po 500 zł. — 58.50* UUWłmi pu w u  zi. —- i 14«rda«*k*' 
k i po 100 zł. — 85.50. Rudzki l ‘ Jl«u 4 ,1pu z{. -— ÖO.OU. пиилл* -
zaofiarowaniu, Starachowice 42 
ofiarowaniu, Зол inwestycyjna 
83.
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fiełda zbniew*
Na wczorajszem żebranin

żowej w W arszaw ie ogólny оЬг0.ли_ -----
niósł 3.420 t., w  tem żyta

*"”— uu- Do szeregu pokutujących jeszcze 
nowlenin Konwencji Węglowej; w spo- anachronicznych poglądów W dzie-
*...........  ' j dżinie gospodarczej należy również

mniemanie o dochodowości starych 
domów.

Nieznający stosunków sądzą, że 
komorne jeżeli nie w całości, to w 
lwiej części stanowi dochód właści­
ciela. Wyłączywszy nowe domy, któ 
re w okresie zwolnienia podatkowe­
go ponoszą tylko opłaty samorządo­
we od adjacentów (na urządzenie 
ulicy) oraz opłacać będą nowo wpro 

r ,_- , f  \ r-’ ”  j “  j wadzony podatek drogowy, zanali-
Znany îa acz na P°lu żujemy obciążenia fiskalne starych aprowizacyjnem 1 społecznem. J — 1------ --------

Przedstawiciel 
przemysłu młynarskiego

odznaczony Zfolym  
Krzyżem Zasługi

W dniu Święta Niepodległości od­
znaczony został poraź drugi złotym 
Krzyżem Zasługi, p. dyr. Henryk

Węgiel pójdzie do Czech

4,2 proc., których niema w miastach 
wydzielonych.

W województwach zachodnich ob­
ciążenie fiskalne ma nieco inny cha-

Jeżeli teraz podsumujemy te ob­
ciążenia, to wypadnie, że we wszy­
stkich województwach (oprócz za 
chodnich) wynoszą one przy komor„  . ------ шиишед; wynoszą one przy komor-

do »  komunalne dodatki j nem poniżej 1000 zl. od 18,6 do 23,5
o państwowego podatku od nieru- j procent, zaś powyżej 1000 zł od 

chomosci są niższe 1 w ahają się od . 23,6 proc. do 37 proc. W wojewódz- 
• • - la,st pobierany | twach zachodnich cyfry te wynosząr» ■nrvrl o fb-ii — __. i  .. r- , _________ _ *

i  , ------ ------- - - i, CŁJJ.J'

jest komunalny dodatek do podatku 
dochodowego, który wynosi od 1,2 
do 1,8 proc. od dochodu brutto.

Do obciążenia komornego zaliczyć 
jeszcze należy podatek lokalowy w 
wysokosci od 8 do 12  proc. komor­
nego brutto, zależnie od wielkościau iiycu  u egu oruuo, zaiezme od wielkości

dornow na rzecz państwa i samorzą lokalu. Wprawdzie podatek od lokali 
du- . . .  , i płacą lokatorzy, ale w rzeczywisto-

Obciązema podatkowe starych do- ści obciąża on właścicieli domów,
Koleje czeskie wznowiły przyjęcie mow (przeliczone w stosunku do gdyż o ile chodzi o lokale podlega-

przesyłek wagonowych węgla z Pol roC2neS° komornego brutto) wyno- jące ochronie lokatorów, to wpro-
ski do Czechosłowacji, kierowane SZV ^  . wadzenie podatku nastąpiło ze 
drogą przez Bogumin, Szumbark. Państwowy podatek od nieru­

chomości 12  proc. 2. Komunalny do-

wadzenie podatku nastąpiło ze 
względu na ograniczenie ustawowe 
komornego. Natomiast o ile chodzi

odpowiednio od 17,5 do 20,3 proc. 
i od 23,7 do 35,6 proc. Ale jak  już 
ze Znaczyliśmy jest to procent teore 
tytzny, skoro nie uwzględnia się 
strat, od których należy też płacić 
podatek od nieruchomości wraz 
dodatkiem komunalnym i opłaty 
drogowe w miastach niewydzielo- 
nych.

Jednak nie są to jeszcze wszyst­
kie obciążenia fiskalne, oprócz tego 
własność miejska, w tym wypadku 
zarówno nowa jak  i stara, płaci u- 
kryte podatki w wygórowanych o- 
płatach komunalnych za korzysta­
nie 3 urządzeń miejskich, a  więc za 
wodę, kanały, oczyszczanie miasta, 
świadczą o tem przelewy do kas 
miejskich czystych zysków, osiąga­
nych przez m iasta z tego tytułu.

Ponieważ opłaty za świadczenia 
są różne zależnie od miast, trudno

drogą przez Bogumin, Szumbark
- -  “• uu- «.«mumegu. i-Hnioiniasc o 11e cńodzi

I lu  ludzi DfÜCUie n a  7 O ^ g?  р о ш з т  od 2,1 do O lokale w starych domach, niepod- 
, “ IUJC lia 7 prex:. 3. Opłata na Fundusz Pra- legające ochronie, — podatek ten
O cK lSrZ C  Z is m ir  Ic^ ? ’ P^°5- 4- Podatek dochodowy wpływa bezpośrednio na obniżenie

U c? a osób pracujących ^

na h e k ta r 3 W ro L S ty c h ^ k ra ja c h  ^ o m ^ k S c h  przychód i 1 я f^ zna“ yć РГ2̂ е т  należy, że po- ______
cyfry te w yglądają następująco: we k racza ’ 1000 zł. brutto r o d n i e , p o b i ^ s ^ f t e k ^  °ń ^ ieruchomości różne zależnie' od miast, trudne 
Francji pracuje przeciętnie 23 oso- wolne od podatku dochodów Д о ]  l n l Î L „ i l  * komornego za! ująć je  w stały stosunek do komor- 
by na hektarze, w Belgji — 33, w płaca zamiast l r> nr nr я nr™ Z lokale niewynajęte, oraz od komor- j nego brutto, ale błędem byłoby za- 
Holandji -  27, w Niemczech - ’ od d a S  “ Lruchomośd -  obda' ^  ^  Т:гк , pominąć o nich, gdyż stanow ą po-
28 (w vÂelkich m ajątkach wschód- żenie ich przeto obniża się do 10 6 kom ornon T n ^ n'U str? tach n a !,ważną pozycję w budżecie wydat- 
nich) do 33 (w winnicach zachód- ! л u j  Ł i  komornem podana wyżej stopa pro- ’- - -  • -  ’
nich). Najmniej lu d z T n f  hTkfarze to ~  ' 1 Q0ch0du brut‘ « f f a  wzrasta znacznie bardziej, 
pracuje w Danii (15) pd-de ипм w  ■ . •, , Jest to szczególnie dotkliwe w do-
wa roli zastąpiona zósfaia n i S  dzSo^vch z n o ^ n t Z ^ ’ - ,П ° ^ У' mf ch °  małych lokaIach- gdzie mie- 
calkowicia hodowlą byd-a Nai- datki k o i r u n iL  ,in ’i 1 ° '  3 2 1  ęceJ bezrobotnych, nie opła-
więcej ludzi na hektarze b a cu je  w Shom o?ci^£ 1  а̂/ки cających komorneS« naskutek mo-
Pobce (48 j i we Włoszech (44). t i d o p ła ta^  X g S  У ^ ^ о  Й п у с Г  mieSZkani0WeS ° dl-  bezro

ków właścicieli domów.
Ale nawet z wyliczenia obciążeń, 

które można było u jąć ściśle w 
przytoczonem zestawieniu, wynika, 
że do 37 procent komornego przy­
pada tytułem podatków na rzecz 
Skarbu Państwa 1 samorządu.

towano za 100 k lg .: pszenica jew j
20—20.50, zbierana 20.75—21.15' ^  
wona szkUsta 21.75—22^5, hib‘n, 
12—12.50, żyto I st. 14—14.5®' 
mień brow. 17J50—18, jęczn ii^  , „1
15—15.50, П st. 14.75—14.75, ; Bałtyk- 
I s t  16—16.75, П st. 14.76— I M  ;;
pszenna pat. I wyciągowe _
sa —42, do во*/. — se—S9,
65*/, — 34.50—36, П-A od 50 tЧ" wierzy 
25.50—26.50, Ш st. 19.50—2l-^j|Ct̂ .: 
stowna IG—17, żytn ia do 5 j 
—20, do 55*/, — I-A 24.50— № * n a«  
w a 19.50—20, żytn ia ftrntow» .
13,75, ziemidaczona „superior'“ , i 
otręby pszenno grube 10.25—1® J  N i «  „i 
dnie i m iałkie 9.50—10, żytni« ''U * «»  Pfr. 
9.25, rzepik zimowy 42—43, 
r.V 41—42, reepak zim. 4.4-44-5®;; 
polny 24—26, zielony 25—27. ^ТЕ!5Г*! .. 
28—30, m akuchy lniane 20—2̂® Tc
pakowe 12.75—13.25, siano P1̂ '  3 ^ '  1 „k 
nek I 7.25—7.75, U pat. 6 -& 50' < 
nieb. 70 _  72, koniczyna o f b  C ‘
70—80, o czyst. 97»/, 97—' 
sur. 220—240, o czyst. 97»/. (Dl
ziemniaki jadalne 8.75—4.25, tą j. 1 * 
16.75—7.25, proso 16—17, siemj w*
nt! 45— 16, w yka ja r a  19—19-5®' inSI®' • 
szka 19—21. sk w ir .-

-- --------------  ,  Ä i ,
»Hutnik

świeżo opublikowany zeszył 1®' у  2й 1вЬ“ : 
nika’’ zawiera następujące rt*:
R. Dawidowski — Wyniki zas1̂ . j 
nia opływowej formy kształtek <) 
zysknicach regeneracyjnych Pief , ti  ̂ " 
łowni. K. Łukowski — WspółpraC ‘eatr I 
struktora z odlewnikiem w vrt>rSM  У znak. 
W. Maianowicz: — Ocena j»Uo s roli I 
stosowania materjalów Ogniotr* ÿ  M°dz 
oraz — J. Ignaszewski — Sh 
zański w życic, gospodarcze®

' — v Pią*Ут w £ 
« â  w w  
^^ert s

koi
. . -ajUsZE

W ielki ppoce§ 
komianSsäyc**1̂

26 osób J) 4  konc< 
na ławie oskapióW j  ^  Be.  j lie
Przed Sądem Okręgowy# ^  ^ й у 01̂  

czął się wczoraj proces 26 f®, f  ^Êkataza^ . Kto Jstów Polaków i żydów, ^ajew.
dłuższego czasu zasypywali ™ .Jp  
wę i okolicę wywrotowemi. ü. ^  w  c 1 
mi, odezwami i nielegalne^1 * \ve w, 
rami. ,• pf- ‘»jera ar

Tworzyli oni t. z w. „technik ff
t ji komunistycznej. У  Wa:

Pomiędzy oskarżonymi Zm 1 (srzeie» sl 
ryby, jak  Wacław S ta ń c z y k o ^  
przezwisku Mops, komendant  ̂ j Ö na 
obrony komunistycznej na. *ntfl 
chocie, kierownik techniki • <i 
Ciszewski, kierownik centralo J {i 
chniki Szmul Kirszbaum, st1̂а & 
Białogrodzie i Lublanie, kt°^Ly'c’ 
mawiał druki nielegalne P° 
drukarniach, Benjamin ?  m  
(Leszno 77, m. 89), którego -̂ й 
Abram, ''ckretarz Komitetu *v I 
wego zbiegł, itd. •„ â

Wśród oskarżonych znaj“^ y ^  
również dwie kobiety. Proces Vй 
szereg dni.
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wieniec
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oraz 
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îjszej

'“ ^ ^ E m p e r a t u k y  w c z o r a js z e
i temperatura o godz. 7-ej wynosiła 

P, —1 st. na Podolu do 8 st. na wy- 
kżu, oraz od —1 st. do 5 st. w go­
fr. Nikle opady w ystąp iły  w  ciągu 
by ubiegłej, zwłaszcza na północy 
teki.

POGODA NA DZIŚ
R całym kra ju  mglisto, na zacho- 
‘ w ciągu dnia rozpogodzenia. Tem 
tura od 5 st. na wschodzie, do 12 
Ba zachodzie. Słabe w ia try  połud- 

“We i południowo-zachodnie.

™«; W tea trach
j r o ta c W tr  W k f t i :  Dziś „H arnasie"  
e styc !10 Nobiie”.
92, N arodowy: „Szaleństw o”

fiói ie 
lODfa

idencj

,.Ver-

.trzna 1‘nbski : .^Gahizka rozm arynu” 
„ , N l  Ł e t» i: - ....................  ‘kon* <*".

1933 W t r  M**»: _____________

' f t  Й  
^ôtce

j * » -  -
„ W  ro li głównej B arbara  

,Rozwiedźm y «H

M U  M  J  E  n  S P O  f i  w  O  w  У
B r la n t tß ta  — P o ls fo ts  3 .* 2  (2ts1)

W ą g s p i a r z o  r e w a n ż u  ß e g  s i ę  ж  a  p o r a ż k ę  w i o s e n z s ą

M alickiej:"-  „Japoń ski ro w er” . 
„T rafika  pani generale we j ” z

Malicką.
hrn ta4ïcatr K am eraln y: „Rodzeństwo Tbieny” . 
D Stodjo  D ram aty CU* (Nowy

Nott Hat 1Э); „W iśniow y aad” . 
36.50, 8.15 w ie « .

Początek o

16
*.15 wiecz.

f. __ W ielka B ew ja : „N aprzód! М ш » !'
isch  ̂ Zimińaką. Pocz. o godz. 7.30 i  11

F ric-frac . czyli 
Pocz. e godz.

J j W i k  W arszaw ski :
• 3»/i P*dalem y W arszawę  

> » 1 Ю-ej wlecz.
'• K  r „B hfto” (Ul. M okotowska 78): 
—  5 i  « rw an ie  Sabinek” . Рос*, o gada. » w. 

\a 50, s . ! î lr  8.15 : Operetka Kalm ana „K *iętaa  
:  , .< ^ a a s i t a ” .

Qal P re  Que (Cukiernia Zlemlań- 
:e M arszalkow ika 13 ): „Nic ni« wia

Codzienni« o 8 wiec*.
, c»e.kta mi przepióreczka'* z *uljuia«na 
;*erwą.

8 1У Л  fcw5*^ Cr+tot (kaw iarnia płaatyków, ul. 
™  ,  ь З * * * *  13): ..F arsa  o m istrzu Pathełi- 
I ełeW i dekoracjach Potworowskiego. Pocz. 
! fh r ó k ! ^ -  włec. ™ _____________
715 i  F0RMA-CJfc O FILMACH DOZWOL

TLjt  ^  t>LA MLODZŒ2Ï» T«l 7-11-25.
“łubin |

W niedzielę rozegrany został w 
Dublinie międzypaństwowy mecz 
piłki nożnej Irlandja — Polska, za­
kończony zwycięstw'em Irlandji  3:2 
(2 :1 ).

Mecz zgromadził 35 tys. widzów. 
W loży honorowej zajęli miejsca 
m. in. prezydent lr land ji prof. Hy­
de oraz premjer de Valera, wła­
dze polskie reprezentował konsul 
generalny R. P. p. Dobrzyński.

Przed rozpoczęciem meczu na boi- 
•ko wszedł prezydent Irlandji i wy- 
nienił uścisk dłoni ze wszystkimi 

graczami, a  po meczu wyraził za­
dowolenie z gry polskich piłkarzy.

Wynik 3:2 dla I r lan d ji należy u- 
ważać raczej za korzystny dla nas. 
lrla«dczyey grali bezwzględnie, za 
wszelką cenę dążyli do rewanżu za 
porażkę warszawską. Rezultatem o- 
'itrej g ry  Irlandczyków była kon­
tuzja obu naszych bramkarzy.

Zwycięstwo gospodarzy jest jed­
nak zasłużenie. Mieli oni zwłaszcza 
w pierwszej połowie bardzo silną 
przewagę. Ostatnie 10 minut nale­
żały do Polaków, którzy przejęli 
inicjatywę i wówczas niewiele bra­
kowało, aby drużyna nasza wyrów­
nała.

Drużyna polska była powolniej­
sza oraz gorsza technicznie. W po 
mocy najlepszy był Dytko, 
dobry dopiero po przerwie,

nia Madejskiego, który schodzi z 
boiska. Zastępuje go Mrugała.

W 17-ej minucie Dytko podaje 
Wostalowi, ten zdaleka ostro strze­
la, piłka odbija się od poprzeczki, 
Wilimowski dobija głową i — pier­
wsza bramka dla Polski.

Od 30-ej minuty silny deszcz u- 
trudnia grę. W 45-ej minucie dru­
żyna polska zaprzepaszcza okazję 
do wyrównania.

Druga połowa meczu zaczyna się 
dla nas fatalnie. Już w pierwszej 
minucie Mrugała łapie dolną piłkę, 
lecz jeden z graczy irlandzkich bru­
talnie kopie go w głowę. Mrugałę 
znoszą z boiska, a  do bramki w ra­
ca Madejski, który broni do końca.

m i  krat".

14.50, W kinach
;m łeń] * J r ia : „Robin Hood” .
75, 1  K ł iS * 05 ..W lezienie t 

IŁ  f  (4  : ..U ltim atum ”
«Wi S Ï Ï »  - ^ h e n n a ” .Г» S? ' £*flt®l: -F lo rja n " . 

i p, ots*nm: „Granica* .
'rn ■'C* rka Szanghaju*' 1 ,OU д j. i?  Wlftrrv 1глк{л»;л"

94» *
ÿ* wierzy kobiecie", 
' i t  o" ’•W ztrardzona"

.Dżentel-

i „D la ciebie, ae

чК 4 fcSrttpa: „Zakochana pani” . 
i i )  lI . !a™ onJa: . budzie za ragi*", 

ira ..Szczęśliwa trzynastka".
iT“  ® 1 i ® : „Czarny ksi«±yc".

10.1K t e ^ :^ J e r a ^ < ie r .
« к, ^  ..ftwiat m ó w i  o  nas” , 

tnl® par. iw . A n d m ja : „Sreb rn a  torpe-
r f . e p j  ..Zamaskowany je td siec” . 

i <0. V ..Groźny Bitl".
V I «  „R apsodja” .

”MoCni ludzie” 1 . . ^ е 1 H ally
ńrt*. 4 < & " ? Tombola: „B ohater naszych cza 
"/Tn i  .-K ra j miłości” .

Л  ! v ? r i 'om ; . Podlotek” .
C l£ \ i К  Trianon : „Książe X ” i „Zaufaj ml' 

1 9 2 , "2 b :”ż ..Córka znachora".
..Htote! w  T yro lu ” .

“ jS u i l  (E lllKa 9) : „W ielka grzesznica”

1 "Pbrada "Gdy gw iazdy zapłoną".
StliT*1 "Agentka H — 21” .^«owy: „P ro fesor W ilczur” .
SrVf , id ! ..Kobieta, k tórą kocham” . 

'JW *  ..D etektyw  z Honolulu”
J  słońca” , 

i 10 ” 1 z P aw iaka” .
• artyH C i  V .« 5 3 Ä  TOmki SaVrera”-
East°s f
ek " I d z i s i e j s z a  p r e m je r a

t T W TEATRZE LETNIM 
tiy63*1 Letni daje dziś poraź pierw- 

*г3,г: i 1 ,u . znakomitą sztukę francuską p. t. 
tia Î?*' Stównej Barbara Bow”, z Ma- 

V l i  il- Iodzelewską i Junoszą - Stąpow- 
4 p0ls» w  ro la ch  nar.ze ln vch .

W 22-ej minucie róg przeciwko 
Polsce, prawy łącznik irlandzki 
Danae zdobywa trzecią i ostatnią’ 
bramkę dla swoich barw.

W 38-ej minucie Piontek zdob\ 
wa drugą bramkę dla Polski i u 
stała Wynik meczu.

Gra sta je  się coraz ciekawsza 
bardziej wyrównana. W 39-ej minu 
cie Madejski wspaniale broni trz; 
ostre strzały na naszą bramkę. Na 
stępuje krótki okres przewagi poi 
skiej, nasi napastnicy bawią рос 
bramką Irlandji, lecz akcje ich nic 
m ają wykończenia.

Zawody prowadził dr. Bauwenf 
(Niemcy), który dopuszczał do o 
strej gry.

Niemcy — PolsKa 12:4
Z w jcięitw a Rotholea i Kolczyńskiego

1 3 а ^  I ©
W TO BEK, 15 listopada 

W AB SZ A W A  I (Raszyn)
6.30 Pieśń „K ied y  ranne w sta ją  zorze . 

6.35 Gim nastyka. 6.50 Muzyka (p ły ty ), i.00 
Dziennik poranny. 7.15 Muzyka (p łyty).
5.00 A udycja d la szkół. 11.00 A udycja dla 
szkół. 11.57 Sygnał czasu i hejnał z K ra ­
kowa. 12.03 A udycja południowa. 13.00. 
Przerw a. 15.00 „Mam 13 la t” — p o w iek  
J. M oraw skiej dla ralodsieiy. 15.15 Sknjyn- 
ka ogólna. 15.30 M oryka obiadowa. 16.00. 
Dziennik południowy. 16.08 Wiadomości go 
’ podarcze. 16.20 Przegląd aktualności finan­
ce w o-gospodarczych. 16.30 Recitel śpiewa­
cy. 16.45 Szkło bezpieczne — pogadanka. 
5*55 U twory na dwa fortepiany. 17.30. No- 
ve możliwości dla przem ysłu polskiego — 
pogadanka. 17.30 „Z pieśni* po. kraju
18.00 A udycja dia w'si. 1S.30 A ud ycja dla 
•obotników. 19.00 Koncert rozrywkowy* 
,0.35 Audycje in form acyjne. 21.00 teki 
polskich p ieśn ia rzy” — koncert. 21.55 ^Go­
spodarstwo lite ra tu ry  w  Odrodzonej Polsec . 
22.10 Audveja kam eralna. 22.55 Przegląd  
o rasy . 23.00 O statnie wiadomości dziennika 
wieczornego. 23.05 Wiadomości z Polski w 
języku niemieckim. _________

W T O REK, 15 listopada
16.55 U tw ory fortepianow e — Alek­

sander Brachocki i K aro l Trombik.
19.00 K oncert rozryw kow y.
2 10 0  Z teki polskich pieśniarzy.
21.55 Gospodarstwo lite ra tu ry  w O- 

drodzonej Polsce — Ju lju sz  Kaden- 
Bandrow ski. __ , . , ,

22.10 G ra K obiecy W ęgiersk i K w a r­
te t Sm yczkowy.

Niedzielny mecz bokserski Niem­
cy — Polska, rozegrany we Wrocła­
wiu w wielkiej „Hali stulecia’1, w 
obecności 12 tys. widzów, zakończył 
się zdecydowanem zwycięstwem 
Niemców w stosunku 12:4.

Wynik 12:4 dla Niemców jest 
zbyt wysoki. Przebieg walk usprawie 
dliwiałby raczej zwycięstwo Niein- 

, t„,- ców w stosunku 10:6, zniekształco- 
Nytz no bowiem wynik w wadze piórko- 
nato- wej, w której Czortek walkę wyra-Qoery aopiero po p rac iw ic , » . . . . , ,

miast nadspodziewanie słaby Góra. znie wygrał- Mimo wysokiej porażki 
W obronie na plan pierwszy wysu- drużyna polska zadowoliła, 
nął się Szczepaniak, Gałecki wy- Najlepszym bokseirem drużyny 
padł słabiej. Obaj bramkarze cał- ; polskiej byl Rotholc, który z Obór­
ko wicie zadowolili. Imanerem stoczył jeden z najlep- 

Atak nasz nie umiał rozwinąć szych meczów w swojem życiu. Do- 
płynnych akcyj. Mimo to, jeśli już skoaate wypadł голуме* Kołc^y^ki 
dMtał się na pole przeciwnika, byl wąlcząey rozumnie i z ambicją. Czor 
groźny. Najlepszy w nim był Wo- ^  wallc? swoją wygrał w > so k o  •. 
sta l a  częściowo Piontek. Piec był Punkty.
mało zatrudniony. Nie zadowolili i } У г у п  i  . .  „  ,  b „ _ j „
Wilimowski i Wodarz. ' W wadze muszej: Kotholc bardzo

W drużynie irlandzkiej wyróżnić spokojny uzyskuje stopniowo coraz 
imteży dośb.n.1, рош«. Ш » *  ° ЬвП"', ',С-rem, tak, że w trzeciej rundzie opór 

Niemca słabnie.
W wadze koguciej Sobko .riak i 

Wilke stoczyli najbrzydszą walkę 
wieczoru. Obaj walczyli poniżej swo 
je j formy. Niemiec byłby łatwy do 
pokónania, gdyby Sobkowiak był w 
formie. Polak przegrał zasłużenie.

przepuszczała naszego ataku, obro­
na, szczególnie w pierwszej poło­
wie meczu, bardzo dobra. Atak — 
bojowy i zdobywający błyskawicz­
nie teren długiemi podaniami — 
strzelał bardzo wiele. Naogół dru­
żyna irlandzka była znacznie lep­
sza od tej, którą widzieliśmy w 
Warszawie.

Warunki atmosferyczne były nie­
pomyślne, gdyż w czasie meczu . . . . 
spadł silny deszcz, po którym boi- W medmelę w Toruniu odbył się 
sko rozmokło, a piłka stała się cięż- j międzypaństwowy ^ecz bokserski 
ka i twarda. Polska — Łotwa. Mecz zakończył

W 10-ej minucie — zamieszanie się zdecydowanem zwycięstwem di u- 
pod bramką polską, Madejski wy- giej. reprezentacji Polski 12:4. 
biega do piłki, lec i pada, powsta- i Pięściarze łotewscy wykazali o- 
je kotłowisko, a  Fallon celnym : gromną ambicję, którą nadrabiali 
strzałem zdobywa prowadzenie dla braki techniczne. Najlepszym bokse- 
Irlandji. ! rem drużyny łotewskiej był Kmsis.

W 12-ej minucie róg przeciwko1 Drużyna polska wypadła naogół do- 
Polsce, Carey zdobywa głową d ru -1 brze, wszyscy^ zawotoicy^ stsmęl.i na 
gą bramkę dla Irlandji. Sytuacja ! wysokoset zadania. Zainteresowanie 
przedstawia się groźnie, kiedy w meczem było o brzymi . 
minutę później piłka snów siedzi w ( scl.,P°!l;?r
naszej siatce. Lecz sędzia bramki j  walk. /рч
tej nie uznaje, z powodu sfaulow a-1 W wadze muszej — Lendzm^(P)

W piórkowej sędziowie przyznał 
Buettnerowi zv/ycięstwo nad Czort- 
kiem. Polak miał przewagę przez 
wszystkie trzy rundy.

W lekkiej — walka Kowalewskie­
go z Nuernbergłere ma krótki prze­
bieg. Od początku przeważa Nie­
miec, który na początku 2-ej rundy 
kilkakrotnie posyła Polaka na deski. 
Walkę przerwano i ogłoszono zwy­
cięstwo Nuornberga przez technicz­
ny k. o.

W półśredniej Kolczyński zasłużę 
ni f zwycięża Muracha. Polak zdo­
był przewagę w pierwszych dwóch 
rundach, trzecia była równorzędna.

W średniej — Baumgarten w y­
punktował Pisarskiego. Baumgarten 
okazał się najlepszym bokserem nie 
mieckim i zwyciężył zdecydowanie.

W półciężkiej Vogt wypunktował 
Klimeckiego. Od drugiej rundy Kli- 
mecki z trudem wytrzymał do koń­
ca walki.

W ciężkiej R un je pokonał niezna 
cznie na punkty Piłata- W pierwszej 
rundzie przeważał Piłat, ale od dru­
giej rundy do głosu przychodzi Run- 
ge.

Sędzią w ringu był p. Koenig z 
Zurychu, który zarazem punktował 
wraz z pp. Bielewiczem (Polska) i 
Muellerem (Niemcy).

W AR SZ AW A II (Mokotów)
14.00 Zespół Paw ła B ynasa. 15.00 Muzyka 

lekka i fantazje na organach W u ra tzera  
(p łyty). 16 00 D w aj w irtuozi węgierscy  
(P łyty). 16.40 W iadom ości sportowe. 13.45. 
P arę  in form acyj. 16.50 K ącik  solistów . 17,10 
Przegląd k u ltu ra ln y . 17.25 życie  ku lturalne  
stolicy. 17.40 M uzyka taneczna (p łyty). 
2 1 00,.F rancia przed trybunałem  polskich  
pisarzy" — szkic literacki. 21.15 Koncert 
soUstów. 22.00 M uzyka taneczna (p łyty). 
22.55 Twórczość Chopina (p łyty).

KRÓTKOFALÓW KI
24.00 Zapowied* stacji. 0.05 U tw ory skrzyp  

cowe. 0.25 Uczmy się połskiej piosenki. 
0.45 Dziennik w  języku polskim i angiel­
skim. 0.55 Dziennik św iatowego Związku 
Polaków  z Zagranicy. 1.00 Nasze marsae. 
1 2 0  „P ie trek  — piechur zajm uje Bląslc 
Zaolzański” — fe ljeton. 1.30 Pieśni śląskie.
2.00 „U kolebki w ojska polskiego" — po­
gadanka.

ŚRODA, 16 listopada  
W  ABSZ A W  A I (Raszyn)

6.30 P ieśń  ..K ied y  ranne w sta ją  zorze . 
6.35 Gim nastyka. 6.50 M uzyka (p łyty). 7.00 
Dziennik poranny. 7.15 Muzyka (p łyty).
8.00 A udycja dla szkół. 11.00 A udycja dla  
szkół. 11.57 Sygnał czasu i hejnał z K ra ­
kowa. 12.03 A ud ycja  południowa. 13.00. 
Przerw a. 15.00 „Nasz kencert” — audycja  
dla dzieci. 15.30 Muzyka obiadowa. 16.00. 
Dziennik popołudniowy. 16.05 Wiadomości 
gospodarskie. 16.20 Dom i szkoła. 16.35 A- 
r je  i pieśni M ozart*. 17.00 U kolebki w oj­
ska Polski N iepodległej — odczyt. 17.15. 
„Reportaże z baletów ” . 18.00 A udycja dla  
wsi. 18.30 „Nasz język " . 18.40 „D yskntn j-

Połska — Łotwa 12 s 4

w _  P liko w ym  koncercie symfonicz 
< c§  hż 18 b. m. w ystąp i znany

. Hoh Zt araz«-wie skrzypek francuski 
' 0 J  г Soetens i zapozna nas z no-
‘ L  . koncertem skrzypcowym Nr. 2 

t  w V nsza Prokofiewa. Część orkiestro 
wypełnią: pierwsza sym- 

tiv 4 ,  “ G o v e r n ,  poemat symfonicz- 
1 r0,V ( L i w s k i e g o  „Never more" i pod- 
koP3 , ТГг’У w nastroju utwór Skrjab ina
At*zV . Aj . « * a ił. Dvrvp-in/» W a le r ia n  R ie r-

rolach naczelnych.
Z FILHARMONJI

ban a » jew .
D yryguje W alerjan  Bier-

u l°^  ^  „ PREMJERA
br J  CYRULIKU w a r sz a w sk im
,. «ÿ. Hiiera r t0rek w Cyruliku wielka pre- 

S lc,ywesołeg° widowiska nruzycz- 
\i\r ^IC-FRAC, cttU SPRZEDAJE-

Gdy nad światem wisiała wojna
W Ameryce prasa i rad jo  pracowały zgodnie
Krjzys polityczny w Europie zawa­

żył decydująco na programach rozgło­
śni amerykańskich, które odwołały 
większość audycyj, aby jaknajczęściej 
informować radjosłuchaczy o przebiega 
wydarzeń.

Początkowo nadawano te wiadomości 
co godzinę, a później — w dniach naj­
gorętszych — komunikaty i reportaże 
mnożyły się tak szybko, że wypadło 
je nadawać niemal co chwila.

Rozgłośnie amerykańskie transmito­
wały z Europy wszystkie wielkie mo­
wy wodzów i  premjerów mocarstw,

decydujących w konflikcie czechosło­
wackim. Komentarze do tych mów i 
reportaże polityczne z Europy opra­
cowali i wygłaszali przed mikrofonem 
znani sprawozdawcy polityczni w iel­
kich dzienników europejskich i amery­
kańskich.

Największą ilość kosztownych trans- 
m isyj z Europy, bo około 200 w ciągu 
tygodnia, przeprowadziły rozgłośnie Na­
tional Broadcasting Company w New 
Yorku i Columbia Broadcasting Sy­
stem w Chicago.

m y” : „Czy kino jeet sitak *" djalog.
19.00 K oncert ro zryw kow y. 20.35 Audycje  
inform acyjne. 21.00 K oncert ehepinowski. 
21.30 „L itera tu r*  w Polsce Odrodzonej" —
wieczór literacki. 22.00 W olfgang Amadeoez 
M ozart (p łyty). 22.55 Przegląd prasy. 23.00 
Ostatnie wiadomości dziennika wieczorne­
go. 23.05 W iadom ości z Polski.

mej \

а дro&K

V'oj ĵ

i p - m
BUDUJE

P O T ą e i  
A O R S K A  

P O L S K I

W ęgrzy chcieli pogodzić ogień z wodą,
statniego tygodnia września, zabierali 
głos przed mikrofonem kolejno wybit­
niejsi węgierscy mężowie stanu. W ten 
sposób rząd utrzymywał bezpośredni 
kontakt ze społeczeństwem. Zresztą re- 
transmitowano również ważniejsze prze­
mówienia premjerów i wodzów polity­
cznych państw obcych.

Pozatem stacje węgierskie współdzia­
łały w organizowaniu obrony przeciw­
lotniczej. Ludność m iast i wsi poucza­
no, jak ie środki zapobiegawcze nale­
ży stosować, aby możliwie najskutecz­
niej zabezpieczyć się przed następstwa 
mi napadów lotniczych. Na ostrzeżenia 
i sygnały, nadawane г  rozgłośni, wszy­
stkie większe miasta węgierskie, z Bu­
dapesztem na czele, przeprowadzały noc 
ne alarmy z gaszeniem świateł.

(CH.).

Radjofonja węgierska miała do speł 
nienia trudne zadanie: musiała jedno­
cześnie . i prawie nieustannie informo­
wać radjosłuchaczy o biegu wydarzeń 
w całej ich grozie, a przytem starała 
się uspokajać podniecone masy.

Nadawano przedewszystkiem komuni­
katy prasowe. Te miały największe po­
wodzenie. Podawano je coraz częściej, 
prawie co 10 minut, nie ukrywając 
zresztą powagi położenia. Łatwo zro­
zumieć, że w tych warunkach normal­
ny program poszedł w zapomnienie.. W 
dniu kulminacyjnym kryzysu — pod­
czas spotkania szefów rządów, czte­
rech mocarstw w Monachjum — roz­
głośnie węgierskie podawały komunika­
ty prawie bez przerwy, w ciągu ca­
łego popołudnia i nocy następnej, aż 
do pierwszej audycji porannej 

.Ceâtâemne w ciąga

wysoko wypunktował Timmermani- 
sa. Polak przeważał przez wszystkie 
trzy rundy. Bokser łotewski prymi­
tywny, dysponował jedynie siłą f i­
zyczną.

W koguciej — Trusis (Ł) niezna­
cznie pokonał na punkty Janowczy- 
ka. O zwycięstwie Łotysza zadecy­
dowała lekka przewaga w ostatniej 
rundzie.

W piórkowej — Skałecki (P ) po­
konał na punkty Tregersa. Polak 
już w pierwszej sekundzie posłał na 
deski Łotysza, zyskując w dwóch 
pierwszych starciach dostateczną i- 
lość punktów do zwycięstwa.

W lekkiej — Knisis (Ł .) wygrał 
z Kozłowskim. W alka zapowiadała 
się ciekawie, ale w pewnym momen­
cie Kozłowski jednym z ciosów roz­
ciął Łotyszowi brew. Walkę przerwa 
ne, a zwycięstwo przyznano Łoty­
szowi.

W półśredniej — Lelewski (P) 
bije na punkty Tjasto, mając prze­
wagę w dwóch pierwszych sta r­
ciach.

W średniej Szułczyński (P) zwy­
ciężył na punkty Bałodisa. Bokser 
łotewski, podobnie jak  wszyscy jego 
koledzy, poza ciosem i olbrzymią 
wytrzymałością, niewiele pokazał.

W półciężkiej — Leśniak (P ) wy­
walczył punktowe zwycięstwo nad 
Sulterseia. Walka brutalna, obu­
stronnie nie czysto prowadzona.

Wreszcie w wadze ciężkiej — 
Białkowski (P) wysoko wypunkto­
wał Lembergsa. Pięściarz łotewski 
był prymitywny, mimo to Białkow­
ski nie umiał sobie dać z nim rady

W ring a sędziował p. Zapłatka z 
Poznania, gdyż Łotysze nie zgodzili 
się na estońskiego sędziego p. Mat- 
sova. Punktowali pp. Lewicki (P ), 
Matsov (Estonja) i Neumanis (Ło­
tw a).

W isła -G a rb a rn ia  3:0
W Krakowie rozegrany został w ( 

niedzielę mecz piłkarski pomiędzy 
Wisłą i Garbarnią, zakończony zwy­
cięstwem Wisły w stosunku 3:1 
П -1), t

SBODA, 16 listopada
15.00 Nasz koncert: Obrazki dziecięce
17.00 U kolebki w ojska Polski Nie­

podległej—odczyt St. L ibrew skiego
18.40 „Czy kino je s t  sztu ka?” — d ja
log w opracowaniu Eugenjusza Cę- 

kalskiego.
21.00 K oncert chopinowski — g ra  

Haul Koczalski.
21.30 L ite ra tu ra  w  Polsce Odrodzo­

nej.
22.00 U tw ory W . A. M ozarta.

W AR SZ AW A II (Hokftłew)
14.00 Zespół saleaow y. 14.55 Europejska  

m uzvka na tem aty egzotyczne — koncert 
popularny. 15.55 K w arte t Buseha. 16.40. 
Wiadomości sportow e. 18.45 Parę inform a- 
c v j. 17.10 Pogadanka społeczna. 17.25 życie  
kulturalne stolicy. 17.40 M uzyka taneczna 
(p łyty). 21.00 Fragm enty poematu „ W ar­
szawa” . 21.15 P rzyroda — tem atem pio­
senki (p łyty). 22.05 M uzyka taneczna (pły­
ty ) . 22.55 M otyw y h iszpaisk ie  w muzy«* 
fraBcnskiej ( p łyty  ).

KRÓTKOFALÓW KI
24.00 Zapowiedź stacji. 0.05 Polonezy — 

krakow iaki — m azurki. 0.45 Dziennik w 
języku polskim  i angielskim . 0.55 Co sły- 
chaó w  sporcie polskim  — pogadanka w  
języku angielskim . 1.00 „Polskie rzeki w 
pieśni” . 1.25 ..Doczeka” —  opowiadanie. 
1.35 M uzyka polska (p ły ty ). 2.00 ..św iato­
w y Związek Polaków  z Zagranicy” — po­
gadanka. 2.10 K oncert m uzyki polskiej.

Okącie mistrzem 
bokserskim stolicy

POLON JA  — MAKABI 8:8
W niedzielę rozegrany został w 

stolicy ostatni mecz bokserski o 
drużynowe mistrzostwo Warszawy 
w klasie A pomiędzy drużynami 
Polonji i Makabi. Mecz, który miał 
decydujące znaczenie dla obu dru­
żyn, zakończył się wynikiem remi­
sowym 8 :8 :

W yniki:
W wadze muszej Rundstein (M) 

wypunktował Aleksandrowicza, w 
koguciej Jakubowicz (M) zwyciężył 
Komudę, w piórkowej Małecki (P ) 
zremisował z Finkelsztejnem, w lek­
kiej Lukasiewicz (P ) zdobył 2 pkt. 
bez walki, w półśredniej Ciszewski 
(P ) zwyciężył Szlaza, w średniej 
Milewski (P ) znokautował w pier­
wszej rundzie Topera, w półcięż­
kiej Wiziński (P ) zremisował z Ri- 
fenholcem, wreszcie w ciężkiej Neu- 
ding (M) znokautował Sowińskie­
go w trzeciej rundzie.

*
Dzięki temu remisowi Okęcie u- 

trzymało pierwsze miejsce miejsce 
w tabeli, zdobywając tytuł mistrza 
stolicy. Do k lasy  В spadają zespoły 
P.Z.L. i Makabi.

Ostateczna tabela mistrzostw: 1) 
Okęcie, 2) C.W.S., 3) Czechowice, 
4) Polon ja , 5) P.Z.L., 6 ) Makabi

i
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Dla dozbrojenia Polski na morzu Wybory do rad gromadzkie!
U l N in S w i/ n i l t ip b im  H A « « ; . . » . « .

(Dokończenie) 
Obszernie umotywował swą 

nieobecność w liście ks. p ro ­
boszcz Jung- z Kleszczowa  

O brady zagaił Prezes Krzew  
ski, zapraszając na przewodni­
czącego Starostę Rosickiego, co 
obecni jednoęześnie potwierdzi­
li. Obszerne przemówienie w y­
głosił Prezes L. M. K. Lucjan 
Krzewski. Dowiedzieliśmy się, 
że zbiórka na ścigacz dla Ma­
rynarki Wojennej daje wszą 
dzie pomyślne rezultaty, wszę­
dzie za wyjątkiem Piotrkowa i 
powiatu. W  województwie łódz 
kim nasz powiat stoi pod tym 
względem na ostatnim miejscu. 
Np. Sieradz dał' 17.000 zł. pod­
czas gdy nasz powiat ma ze­
braną na ten cel znikomą kw o­
tą. Piotrków  zu tym  roku uczci 
20 rocznicę N iepodległości p rzy­
stąpieniem  grem ialnym  do zbiór­
k i na ścigacz. Zbiórka zostanie 
w tym dniu zapoczątkowana, a 
trwać będzie przez cały rok, 
bo prawie do końca 1939 roku 
Dalej mówca w kilku zdaniach 
wyjaśnia zebranym, co to jest 
ścigacz i dlaczego Marszałek 
Śmigły Rydz wezwał społeczeń 
stwo do budowania ścigaczy? 
Ścigacz, czyli kuter-torpedo- 
wiec, jest tani (kosztuje tylko  
600.000 zł. podczas gdy inne 
jednostki bojowe morskie za­
czynają się od milionów), zwin­
ny szybki (robi do 40 w. na 
godzinę), mało widzialny z po­
wodu swych małych rozmiarów  
uzbrojony w armatkę i torpedy  
do wyrzucania, specjalnie nada­
je się do walki z łodziami podT 
wodnymi. Myśmy powinni zwró­
cić specjalną uwagę na ściga- 
cze, ponieważ na morzu jeste­
śmy słabo uzbrojeni, a budowa  
ścigaczy przyjdzie nam z ła­
twością. N a s t ę p n i e  Prezes 
Krzewski na zapytanie S ta ro ­
sty Rosickiego, jak sobie w y ­
obraża plan pracy Komitetu, 
wyjaśnił: urządzony będzie wiel 
ki reprezentacyjny bal [morski, 
rozesłane będą listy ofiar do 
wszystkich organizacyj, stowa­
rzyszeń, związków i.t.p., celem 
dania możności najszerszym  
warstwom społeczeństwa wzię­
cia udziału w zbiórce. Chodzi
0 to, aby nikogo nie pominąć, 
da każdy, ile może, a nawet 
najmniejsze ofiary będą mile wi­
dziane. Urządzone będą przed­
stawienia teatralne, wreszcie 
Prezes Krze«vski zapowiada o- 
głaszanie nazwisk ofiarodawców  
w miejscowej prasie i założenie 
księgi złotej, w  której będą u- 
widocznione nazwiska ofiaro­
dawców, a następnie księga bę­
dzie oddana do Muzeum Naro­
dowego. Niektórzy mówcy w 
dyskusji wyrazili obawy, czy 
społeczeństwo piotrkowskie już
1 tak przeciążone różnego ro- 
P za ju  składkami i ofiarami — 
dopisze w zbiórce na ścigacz, 
odpowiedział wyczerpująco p. 
Prezes Krzewski. Na komitet 
z;mowej pomocy łożymy stale  
i nadal będziemy łożyli, skład­
ki płacimy stale do pewnych

instytucyj, lecz zbiórka na ści 
gacz ma zupełnie inny charak­
ter, jest to dozbrojenie Polski 
na morzu, w czym musi wziąć 
udział całe bez wyjątku społe­
czeństwo, nie licząc tylko na 
Rząd, wreszcie zbiórka na ści­
gacz będzie trwała ty lko w 
ciągu roku. Wszędzie ludność

że i nie pozostanie w tyle za 
innymi miastami czy powiatami.

Na zakończenie na wniosek  
Starosty  powiatowego Rosic­
kiego wszyscy obecni uznali się 
za obywatelski komitet zbiórki 
na ścigacz, zaś komitetem wy  
konawczym będzie zarząd ligi 
morskiej i kolonialnej obwód

chętnie daje na ścigacz piotr- Piotrków Trybunalski z prawem  
kowskie społeczeństwo nie mo- kooptacji

Echa historycznych dni wrześniowych
Uniewinnienie adwokata, oskarżonego o sianie defe- 
tyzm u. Prywatna rozmowa m iedzy sędzia a adwoka­

tem , przyczyna poważnego procesu sadowego
dzy sędzią aadwokatem miała 
charakter czysto pryw atny  i ze 
strony oskarżonego nie było  
intencji rozpowszechnienia nie­
prawdziwych wieści o zajściach 
w Małopolsce Wschodniej.

Tłem niecodziennej rozprawy  
w Sądzie Grodzkim w Piotrko­
wie, sta.a się rozmowa, p row a­
dzona w dniu 30 września r.b. 
między sędzią p. Zdz. Masłow­
skim a adw. Józefem Szternfel- 
dem. W  rozmowie tej, na aktu­
alne tamaty polityczne (naprę­
żona sytuacja między Polską a 
Czechosłowacją oraz w ystoso­
wanie ultimatum rządu polskie­
go do Pragi) — adwokat Józef  
Szternfeld, przybyły właśnie z 
W arszawy, opowiedział sędzie­
mu Masłowskiemu o krążących  
w stolicy pogłoskach na temat 
rozruchów ukraińskich w Mało- 
polsce Wschodniej, w czasie 
których paść miały już ofiary 
w zabitych i rannych.

Rozmowa ta, o charakterze  
czysto prywatnym , toczyła się 
w kancelarii Sędu Grodzkiego w 
Tomaszowie. Treść tej rozmo­
w y doszła do wiadomości po- 
steJunku policji P.P. w Toma­
szowie, który zawiadomił nie 
zwłocznie o tym Prokuraturę  
S. O. w Piotrkowie. Wszczęto  
przeciwko adwokatowi docho­
dzenie, wynikiem którego był 
akt oskarżenia, skierowany do 
Sądu Grodzkiego z art. 10. § 1 
K.K., przewidującego sankcję 
do 2 lat więzienia za rozpow ­
szechnienie wieści nieprawdzi­
wych, mogących osłabić ducha 
narodu w okresie grożącej w o j­
ny (sianie defetyzmu). Sędzio­
wie grodzcy w Tomaszowie Ma­
zowieckim, utrzymujący stosun­
ki towarzyskie z oskarżonym  
adwokatem Szternfeldem, w yłą­
czyli się po kolei od sądzenia 
tej sprawy, która przekazana  
została do rozpoznania Sądowi  
Grodzkiemu w Piotrkowie, gdzie 
w dniu onegdajszym wpłynęła  
na wokandę. Rozprawę prow a­
dził Sędzia Grodzki p. Piotrow­
ski. Oskarżenie popierał pod ­
prokurator Jan Bacciarelli.

Obronę oskarżonego ad w o­
kata Szternfelda wnosił mece­
nas Orzęcki z W arszawy. Sąd  
przesłuchał świadków w oso­
bach sędziów grodzkich z T o­
maszowa: Masłowskiego i Mier­
nika oraz sekretarza Sądu — 
Raka i po przemówieniach stron 
wyniósł w yrok  uniewinniający 
adwokata Szternfelda. M otywa­
cja Sądu szła po linii w y w o ­
dów obrony, że rozmowa mię-

w piotrkowskim
W  dniu 9 bm. rozpisane zo­

stały w yb ory  do rad gromadz­
kich na terenie powiatu piotr­
kowskiego. W  wyborach tych 
weźmie udział 387 gromad, w  
czym wybrane będą 342 rady  
gromadzkie i z 45 gromad — 
delegaci do rad gromadzkich.
W  związku z tym rozpoczęły  
się gorączkowe prace przygo­
towawcze, bowiem przystąpio­
no do spisu członków i prze­
wodniczących komisyj w yb o r­
czych, których będzie 387. S ta ­
rosta pow iatow y w Piotrkowie  
zamianuje 387 przewodniczą­
cych i tyluż zastępców, zaś za­
rządy gminne w tym samym 
czasie delegują łącznie 774 człon

rozpisane

Apelacja w  sprawie 
adwokata Szternfelda

Do Sądu Grodzkiego w pły­
nęła zapowiedź apelacji, zło­
żona przez rzecznika oskarże­
nia publicznego prokuratora  
Bacciare llego w sprawie u- 
niewinniającego w yroku adw. 
Józefa Szternfelda.

Już cztery tysiące zło­
tych zebrało społe­
czeństwo żydowskie 

na rzecz wysiedlonych
Prowadzona od kilku dni 

przez prezydium Gminy Wyzn.  
Żydowskiej w Piotrkowie ak­
cja na rzecz wysiedlonych z 
Niemiec, dała dorychczas duże 
plony. W  ciągu kilku dni spo­
łeczeństwo żydowskie zebrało 
zgórą 4.000 złotych 

W  szeregach kwestujących  
znalazła się, poraź pierwszy od 
wielu lat, inteligencja żydowska  
adwokaci, lekarze, urzędnicy 
itp. A kcja ta trwa jeszcze.

. Teatr Malickiej 
w  Piotrkowie

Po sukcesach w W arszawie  
w uroczej komedii Aschera  
„Odrobina miłości” wystąpi w  
w Piotrkowie dnia 16 bm. o 
godzinie 8.30 wieczorem.

Komedię adoptował Leopold  
Brodziński tłumacz „Rose Ma­

rie — Pepiny”, „Kobieta, któ­
ra nięzego nie chce” i autor 
„Jachtu miłości”,, oraz „Na fali 
eteru”.

Na czele zespołu wystąpią: 
urocza gwiazda Ina Benita, tan­
cerka opery Chicagowskiej i 
wodewilistka Lunia Nesterów- 
na, filar operetki wiedeńskiej 
i warszawskiej Wojciech Ru­
szkowski, oraz ulubieniec amant 
filmowy Włodzimierz Łoziński.

»
Gruźlica płuc jest nieubłagal­

ną i corocznie, nie robiąc ró 
żnicy dla płci, wieku i stanu, kosi 
miliony ludzi, — Przy zw al­
czaniu chorób płucnych, bron- 
chltu uporczywego, męczącego 
kaszlu, g ry p y  i. t. p. stosują p. 
p. lekarze — „BALSAM TRIKO- 
LAN” Gąseckiego, który uła­
twia wydzielanie się plwociny, 
wzmacnia organizm i samopo­
czucie chorego, oraz powięk­
sza wagę ciała i usuwa kaszel.

Sprzedają apteki.

Na odcinku od ulicy Legio­
nów 16  do gmachu Sądu Okr. 
przy ul. Słowackiego zgubiono 
mały złoty zegarak C Y M A  z 
bransoletą Nr. 29714.

Znalazca zechce zwrócić za 
wynagrodzeniem pod adresem  
D-ra Michała Kowalczewskiego  
ul. Legionów 16.

ków komisyj wyborczych i ty 
luż zastępców. Ogółem wybra 
nych i zatwierdzonych w krót 
kim czasie będzie 2322 osoby

Nie zależnie od tege we wszysl 
kich gminach rozpoczęto spi 
wyborców, który musi być prz; 
gotowany już na dzień 23 brt 
i wyłożony do prze.-lądu w dni 
24 bm. Przegląd spisu wybór 
ców trwać będzię do 30 brt 
Wnoszenie sprzeciwu przeciw 
ko skreśleniu dopuszczalne jest 
do 29 bm. Termin zgłaszania] 
kandydatów upływa z dnietf 
30 bm. Ogłoszenie kandydatów] 
i dnia głosowania nastąpi 8 gru- 
dnia, zaś same w ybory  odb^| 
dą się w niedzielę 11 grudnia 
rb.

Praca więc wre tak w samo* 
rządzie gminnym i powiatowym, 
jak i w organizacjach politycz* 
nych, które gremialnie przys- 
tępują do w yborów  samorzą­
dow ych ’

K w i a t y
s z t u c z n e

« # o

Ш .Ш Шi  ifelrorcrc^/ 
D u ż y  w y b ó r

P o l n a  5.
m m

UNIEWAŻNIA SIĘ, zagubio­
ny dowód osobisty, w y d a n y  
przez Urząd gm iny Krzyżanów 
oraz książeczkę wojskową prz»z 
P. K. U. Piotrków Tryb. D- 
Tenenbaum.

Popierajcie P. C. K.
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DOGI-ARLEKINY — rasowe  
szczeniaki do sprzedania. Piotr­
ków Trybunalski ul. Słow ac­
kiego 12, Paweł Podgórski.

Redaktor i W ydaw ca: TOMASZ PLUTA.

PHIUP|wB39
odbiera z łatwością egzotyczne pro* 
gramy zamorskich siacyj, odtwarza* 
jqc je czysto i wiernie. Dogodne raty« 
Demonstracja w firmie;

IRENEUSZ LUFT
Piotrków, Słowackiego 1, telef. 14-95.
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